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W ywiad premiera dla japońskiego dziennika

TOKIO (PAP). W  wywiadzie dla Japońskiego dziennika gospodar­
czego „Nihon Keizai Shimbun” premier Tadeusz Mazowiecki oświad­
czył, ie  przystąpi do zasadniczych reform gospodarki polskiej, i ie 
w  ramach tych reform zmieniony zostanie m. In. system państwowej 
własności przedsiębiorstw.

P rem ier M azow ieck i dał do 
zrozum ienia, że m a nadzieję spo­
tkać się z przyw ódcą radzieckim  
M ichaiłem  G orbaczow em  w M o- 
skie w  końcu bieżącego roku. 
Przyznając, że sytuacja geopoli­
tyczna Polsk i jest drażliw a, p re­
m ier pow iedział, iż jego ew en­
tualne spotkanie z M . G orbaczo­
w em  utoru je drogę trw alszym

stosunkom m iędzy obu państwa­
mi, które obecnie są powiązane 
g łów nie na płaszczyźnie partii 
komunistycznych.

T. M azow ieck i powiedział, że 
chciałby w  przyszłości złożyć w i­
zytę w  Japonii, ale że nie planu­
je tego w  najbliższym  czasie. 
W ezw ał Japonię do udzielenia

Wspólne posiedzenie kadry kierowniczej

0 problemach resortów MON i MSW
W A R S Z A W A  (P A P ).  9 bm. pod

przew odn ictw em  prezydenta W o j 
ciecha Jaruzelskiego odbyło się 
w spólne posiedzenie Rady W o j­
skow ej M O N  i k ierow niczej ka­
dry M SW . W  obradach w zią ł u- 
dział prem ier Tadeusz M azow ie 
cki.

W  czasie posiedzenia om ów io­
no problem y obu resortów  na

tle sytuacji społeczno-ekonom icz­
nej kraju. Poin form ow ano o pro 
wadzonej obecnie w  siłach zb ro j­
nych restrukturyzacji, m ającej 
na celu oszczędne i racjonalne 
w ykorzystanie przyznanych ha 
obronę środków oraz o przem ia 
nach dokonujących się w  resor­
cie spraw wewnętrznych.

Polsce d ługofa low ej pomocy f i ­
nansowej.

Naw iązu jąc do sytuacji gospo­
darczej w  Polsce, prem ier ośw iad­
czył, że będzie w alczyć z  in fla ­
cją. Podkreślił m. in., że nie zre­
form uje się gospodarki, jeśli 
wzrost płac będzie przekraczać 
wzrost cen. T. M azow iecki poin­
form ował, że Polska przedstawi 
wkrótce M iędzynarodowem u Fun­
duszowi W alutowem u konkretne 
plany zreform ow ania struktury 
gospodarki narodowej, w  nadziei, 
iż M FW  udzieli naszemu krajow i 
niezbędnej pomocy gospodarczej. 
Dodał, że Polska potrzebuje po­
mocy zagranicznej w  wysokości 
co na jm n iej m iliarda dolarów , że­
by ustabilizować swą gospodarkę. 
Starając się zachęcić kapitał za­
graniczny do inwestowania w 
Polsce, T . M azowiecki okazał go­
towość doprowadzenia, w  przysz­
łym  roku, do wym ienialności zło­
tego.

Prem ier zasugerował m ożliwość 
przedterm inowego przeprowadze­
nia w  Polsce pierwszych całkow i­
cie wolnych wyborów , co m ogło­
by doprowadzić do utworzenia 
rządu przez samą „Solidarność” , 
w  m iejsce obecnego rządu koali­
cyjnego.

Zmęczenie społeczne zagrożeniem dla przemian
Konferencja prasowa Bronisława Geremka

W AR SZAW A (PAP). Ten par­
lament pow in ien się stać polską 
konstytuantą. W  najbliższych ty ­
godniach — p ro jek t m ałej now e­
lizacji K onstytucji, a także pro­
jekt ustawy o amnestii. Radio i 
te lew izja  pow inny być instytu­
cją państwową, pod kontrolą 
parlamentu. N a jw ażn ie jsze  za­
grożenia —  to stan gospodarki, 
rutyna istn iejących struktur w ła ­
dzy, społeczne zm ęczenie. T o  ty l­
ko niektóre zapow iedzi i oceny 
sform ułowane 9 bm. przez prze­
wodniczącego Obyw atelskiego 
Klubu Parlam entarnego Broni­
sława Geremka na kon ferencji 
prasowej d la dzienn ikarzy pol­

skich i zagranicznych. K on feren ­
cję poświęcono bilansowi 100 dni, 
jak ie m inęły od w yborów  i na j­
b liższym  zam ierzeniem  O K P.

Bilans tych 100 dni — to w 
ocenie B. Gerem ka za mało w 
stosunku do tego, czego by chcia­
ło umęczone społeczeństwo, ale 
zarazem  bardzo w iele. Zmienił 
się system sprawowania władzy 
w  Polsce, rząd uform owany zo­
stał przez siły polityczne, które 
przem aw ia ją w  im ieniu narodu. 
Państwo, które było monopolem 
jednej partii staje się własnością 
narodu. Do najważniejszych 
zmian B. Gerem ek zaliczył w y ­
zwalanie się z monopolu jednej

Podpisanie porozumienia z RFN

Odroczenie sp ła ty  d ługów
BO NN (P A P ).  W  Bonn podpisano 9 bm. um owę m iędzy Polską 

a R F N  przew idu jącą kolejną restrukturyzację naszego zadłużenia w o­
bec Republik i Federalnej, czy li odroczenie spłaty długów, tym  razem 
na sumę 2,5 m ld marek. Chodzi tu o  wszelk ie nasze zobowiązania 
płatnicze za okres 1986— 1988, dotyczące naszych d ługów  wobec władz 
federalnych (n ie banków prywatnych ). Porozum ienie to obejm uje tak­
że polskie zobow iązania płatnicze, nie uregulowane w  trzech poprze­
dnich porozum ieniach bilateralnych. W szystkie te zaległe długi może 
Polska obecnie spłacić do roku 1997.

Za tydzień nowe oprocentowanie w PKO

Odsetki daleko w tyle za inflacją
(In f. w ł.) Ci, k tórzy u w ierzy li -  

p rzyn a jm n ie j częściowo —  w  za­
pow iedzi poprzedn iego rządu (za­
pow iadano 19,6 proc. in flac ji)

1.100 dolarów 
i 4 min zł 

za „malucha”
Od poniedziałku wznowiona 

została sprzedaż polskich sa­
m ochodów za dolary plus 
złotów ki („polonez”  kosztuje 
2700 doi. i 5 min. zł, a „m a­
luch”  1100 dolarów  i 4 min. 
zł).

Ta  w iązana sprzedaż spo­
w odow ała kolejną obniżkę no­
towań dolarów . W  Kantorze 
„S tuden t-Service”  w K rako­
w ie  skupowano „zie lone”  po 
7100 zł, A  sprzedawano po 
7900 zł, na ul. B rack iej (kan­
tor Fundacji „O dnow a Zabyt­
ków  K ra kow a ” ) odpow iednio: 
7600 i 7900 zł, a na Szew skiej 
skup b y ł wstrzym any, sprze­
daż po 8100 zł. (J)

mogli m ieć jeszcze z początkiem 
tego roku nadzieję, że lokując 
sw oje oszczędności w  banku, nie 
stracą zbyt w iele. Oprocentowa­
nie w kładów  w ydaw ało się sto­
sunkowo korzystne, zwłaszcza na 
rachunkach długoterm inowych. 
Ostatnie m iesiące „przeszły jed ­
nak najśm ielsze oczek iwan ia” , a 
wartość wkładów , które teorety­
cznie rosły — realn ie topniała. 
N aw et najwyższe (72 proc.) opro­
centowanie nie było w  stanie 
zrekompensować spadku w a rto ­
ści pieniądza.

Prezes Centrali P K O  w W ar­
szaw ie podpisał właśnie zarzą­
dzenie dotyczące odsetków od 
wkładów  oszczędnościowych i lo­
kat „grom adzonych przez osoby 
fizyczne, prawne” itd. O bow iązy­
wać ma ono od 16 października. 
P rzy jrzy jm y  się n iektórym  po­
zycjom .

Np. w kłady na książeczkach o- 
szczędnościowych płatnych na 
każde żądanie oprocentowane są
—  tak jak dotychczas —  w wy­
sokości 21 proc. (n ie wzrosło tak­
że oprocentowanie w kładów  na 

(D okończen ie na str. 2)

partii: sądownictwa, wojska i 
m ilicji oraz środków m asowej 
komunikacji. Każdy z tych pro­
cesów zmian ma charakter re­
wolucyjny, choć niektóre postę­
pują zbyt wolno.

Za najw iększe zagrożenia 
przewodniczący O K P  azriał stan 
gospodarki, zrujnowanej, o roz- 

(D okończen ie na str. 2)

Przed Dniem 
Wojska Polskiego

W ARSZAW A (PAP). Przed 
Dniem Wojska Polskiego żołnie­
rzy Pierwszego Praskiego Pułku 
Zmechanizowanego im. Kapitana 
Władysława Wysockiego odwie­
dził prezydent Wojciech Jaruzel­
ski. i premier Tadeusz Mazowie­
cki. Obecny był minister obrony 
narodowej gen. Florian Siwicki 
i minister spraw wewnętrznych 
gen. Czesław Kiszczak.

M. Rakowski 
uda się do Moskwy

WARSZAWA (P A P ). W bie­
żącym tygodniu, na zaprosze­
nie K C  K P Z R  uda się z ro­
boczą w izytą do M oskwy I 
sekretarz K C  P Z P R  M. F. Ra­
kowski.

W ręczenie nominacji w Belwederze

N o w i  g e n e r a ł o w i e
W ARSZAWA (P A P ). 9 bm. w Belwederze prezydent P R L  Wojciech 

Jaruzelski wręczył akty mianowania na stopnie generalskie. W  roku 
50-lecia wybuchu II wojny św iatowej, z okazji Dnia Wojska Polsk iego 
i 45-lecia M O  i SB m ianowani zostali: Na stopień generała broni —  
Roman Paszkowski, na stop ie* generała d yw iz ji — Edmund Boło- 
ciuch, Henryk Dankowski, Zbigniew Michalski, Franciszek Puchała 
i Zenon Trzciński; na stopień wiceadmirała Piotr Kołodziejczyk; na 
stopień generała brygady — Bolesław Balcerowicz, Edward Hyr», 
Adam Jaworski, Leon komornicki, Zbigniew Lewandowski. Marek 
Ochocki, Zbigniew Pocheć, Roman Pusiak i Zdzisław Wewer.

W. Jaruzelski złożył nowo m ianowym serdeczne gratulacje. W im ie­
niu nowo mianowanych podziękował wiceadmirał P. Kołodziejczyk. 
W uroczystości uczestniczyli: marszałek Sejm u Mikołaj Kozakiewicz, 
marszałek Senatu Andrzej Stelmachowski, prem ier Tadeusz Mazo­
wiecki, w iceprem ier — m inister spraw wewnętrznych gen. broni Cze­
sław Kiszczak i minister obrony narodowej gen. arm ii Florian Si­
wicki.

Rozpoczęły się prace przygotowawcze do Xi zjazdu PZPR

Jak odzyskać siłę programową i organizacyjną?
W ARSZAW A (P A P ). 9 bm. ze­

brała się w  W arszaw ie na swym 
pierwszym  plenarnym posiedze­
niu Centralna Kom isja Z jazdo­
wa powołana na X V  Plenum KC 
PZPR , k tórej zadaniem jest 
przygotowanie X I  Zjazdu partii. 
Z ustaleń przyjętych na posie­
dzeniu wynika m. in., że tempo 
pracy kom isji będzie szybkie, a 
przygotowania do zjazdu, który 
odbędzie się 27 stycznia przysz­
łego roku — intensywne.

O tw iera jąc posiedzenie I se­
kretarz K Ć  P Z P R  Mieczysław F. 
Rakowski zaakcentował ogromną 
odpowiedzialność Kom isji Z ja z­
dowej. T e j odpowiedzialności —  
pow iedział M. F. Rakowski — 
musimy sprostać; jest to nasz 
pokoleniowy obowiązek.

Z aprobatą spotkały się pror 
pózycje częstego spotykania się 
członków Kom isji Z jazdow ej za­
równo w  pełnym  składzie, jak i

Każdy chce zrobić interes

Rośnie konkurencją
(Od naszego wysłannika z Poznania)

r ^ s tr e  handlowanie rozpoczęło 
^ s i ę  ju ż  od pierwszego dnia 

.,Polagry” Na stoisku „Ig loa po lu ” 
byłem św iadkiem  wizyty delega­
c j i  ukraińskich kołchoźników  t  
Żytom ierza , którzy dysponując 
kwotą 5 m in  ru b li ch cie li kupić 
tunel zamrażalniczy. K om peten -

Nagroda Nobla 
za badania nad rakiem 
SZTOKHOLM (P A P ). D w aj A - 

m erykanie —  J. Mitchell Bishop
z Pensylw anii i Harold E. Var- 
mus z N ow ego Jorku otrzym ali 
w  poniedziałek Nagrodę N ob la  w 
dziedzinie m edycyny. Instytut 
karoliński w Sztokholm ie poin for­
m ował, że Nagrodę Nobla p rzy­
znano im  za odkrycia dotyczące 
kom órkowego pochodzenia onko- 
genów  retrow irusowych. W  tym  
roku wartość nagrody wynosi ok. 
450 tysięcy dolarów.

tny  dyrektor z D ębicy natych­
miast podjął rozm ow y i  gdy piszę 
tę korepondenćje być może kon­
to spółki zasiliła ju i  radziecka 
waluta.

W  tym  roku bardzo dobrze po­
czynają sobie targow i debiutanci. 
W praw dzie f irm y  „Agrohansa”  do 
n ich  w stu procentach zaliczyć 
nic można, bo m iała podczas po­
przednie j „ Polagry”  stoisko In­
form acy jne. n iem n ie j obecnie  
przedsiębiorstw o to  rob i tu w 
sw ojej branży furorę . D zieje  się 
tak przede wszystkim za sprawą 
je j  energicznego pełnom ocnika  
dyrektora Jana Czogały, do g ru ­
dnia 1981 roku szefa W S K  w 
Świdniku, producenta doskona­
łych śmigłowców, „ Agrohansa”  
należąca do obywatela szw ajcar­
skiego wystartowała przed rok iem  
w branży ro lno-spożyw czej by w 
br. dojść do obrotów  40 m in  DM.

(D okończenie na it r .  2)

Negocjacje rządowo-związkowe

D odatki drożyźniane
W A R S Z A W A  (P A P ). 9 bm. ze­

brał się w  W arszaw ie zespół rzą- 
dow o-zw iązkow y, który zapoczą­
tkow ał rozm owy na temat plano­
wanych w  najbliższym  czasie 
przedsięwzięć z zakresu polityk i 
socjalnej. Ich podjęcie będzie nie­
zbędne wobec dram atycznej sy­
tuacji gospodarczej i pogarszania 
się warunków bytowych ludności.

G łów nym  tem atem  rozm ów by­
ła tego dnia sprawa kolejnego 
zwiększenia kw ot tzw. dodatków 
drożyźnianych wypłacanych zgod­
nie z ustawą o indeksacji za sier­
pień i wrzesień. M etoda ich ob­
liczania będzie we w torek  w ery ­
fikowana przy współudziale GUS, 
a stanowisko zw iązków  zawodor 
wych w te j sprawie będzie zna­

ne w środę 11 bm. Pewne różni­
ce poglądów dotyczyły sposobu 
obliczania kwoty uzupełniającej 
dotychczas wypłacane „dodatki 
drożyźniane”. Chodziło o to, czy 
powinna być kontynuowana za­
sada różnicowania dodatków we­
dług nominału przysługujących 
poprzednio kartek na mięso, czy 
też podwyżka ma być jednolita.

Chodziłoby o podwyżkę dodatku
0 ok. 23 tys. zł.

Ze strony rządowej w pracach 
zespołu uczestniczą przedstawicie­
le Ministerstwa Pracy i Polityki 
Socjalnej, Ministerstwa Finan­
sów CUP i GUS, a ze strony 
związkowej reprezentanci OPZZ
1 N S Z Z  „Solidarność",

w zespołach roboczych i grupach 
redakcyjnych. Kom isja podzieli­
ła się na dwa zespoły: statuto- 
wo-organizacyjny, na czele któ­
rego stoi Aleksander Kwaśniew­
ski oraz program owy — z prze 
wodniczącym Tadeuszem Fiszba- 
chem. Centralna Kom isja Z jaz­
dowa ma charakter otwarty Jej 
skład będzie poszerzony zwłasz­
cza o 35 posłów zaproponowanych 
przez K lub Poselski PZPR  

Wystąpienia członków komisji 
wiązały się także z praktyczny­
mi uwagami, dotyczącymi tw o­
rzenia warunków służących peł­

nej, rzeczowej i swobodnej de­
bacie przed X I zjazdem . W nie­
mal wszystkich wypowiedziach 
przew ijała się troska o zachowa­
nie jednolitości partii i odzyski­
wanie. przez nią siły programo­
wej i organizacyjnej.

Zgodnie z harmonogramem 
Centralna Kom isja Z jazdowa 
zbierze się na swym kolejnym  
plenarnym posiedzeniu 28 bm. 
Przygotowując projekt tez do sta­
tutu i tez do dyskusji przedzjaz- 
dowej. Tezy  te rozpatrzyć ma 
Kom itet Centralny na swym ple­
narnym posiedzeniu.

Front Ludowy opowiedział się 
za niepodległością Łotwy

MOSKWA (PAP). Ogromną większością głosów (tylko jeden spo­
śród 1074 delegatów głosował przeciw) zjazd Frontu Ludowego Łotwy 
przyjął w niedzielę nowy program, w którym stwierdzono, że celem 
ruchu będzie odbudowa niepodległości i suwerenności państwowej 
Łotwy.

Sytuacja polityczna i społeczna 
na Łotw ie  zmieniła się radykalnie 
i istnieją obecnie możliwości od­
budowy niepodległości środkami 
pokojowym i — stwierdza nowy 
program, uchwalony przez II 
Z jazd Ludow ego Frontu Łotw y. 
„N ajw ażn iejszym  celem frontu 
jest odbudowa niepodległości pań 
stwa łótewskiego przez stworze­

nie demokratycznej republiki 
parlamentarnej” .

W przyjętym  program ie delega­
ci opowiedzieli się za w prow a­
dzeniem gospodarki rynkowej, 
prywatną przedsiębiorczością, i-  
stnieniu wielu partii politycznych 
i swobodną walką polityczną

Przewodniczącym  Frontu Ludo­
wego wybrany został ponownie 
Da.inls Twans.

Rezso Nyers przewodniczącym WPS

BUDAPESZT (P A P ). W ponie­
działek uczestnicy obradującego 
w  Budapeszcie Zjazdu W ęgier­
skiej Partii Socjalistycznej w ięk­
szością głosów zatw ierdzili statut 
now ej partii 

Z jazd nowo utworzonej W ę­
giersk iej Partii Socjalistycznej, 
która ma obrać za swój symbol 
czerwony goździk, uchwalił doku­
ment opow iadający się za w pro­
wadzeniem  na W ęgrzech systemu, 
w ielopartyjnego, a także gospo­
darki rynkowej.

W SP odcina się od stalinizmu 
i neostalinizmu wszelkiego typu, 
lachowuje jednak podstawowe 
dee i wartości ruchu socjalisty­
cznego i komunistycznego —  
Uwierdza się w przyjętym  na 
zjeździe W PS oświadczeniu prog­
ramowym. Celem partii jest de­
mokratyczny socjalizm.

Przywódca obozu reform ato­
rów byłe j W SPR  Rezso Nyer* 
został wybrany na przewodniczą­
cego nowo utworzonej W ęgier­
skiej Partii Socjalistycznej.

Meble z wsadem dewizowym

Wyspać się za pół miliona
(Inf. wł.) Trudności rynkowe 

zdają się osłaniać producentów
—  w ielu  z nich mogłoby nawet 
zaprzestać sw oje j działalności, co 
i tak w  pustych sklepach nie zo­
stałoby dostrzeżone. Rzeczyw i 
stość gospodarcza jest, oczyw i 
ście, znacznie bardziej skompl* 
kowana — producenci zmuszeni 
są w alczyć o przetrwanie. Dla 
w ielu  jedyną szansą jest wejście 
w  spółkę t. kapitałem  zagranicz­
nym i działalność eksportowa 
Np. Krakowskie Fabryki Mebli 
są współudziałowcem  spółki 
„F u m e l” , grupującej zakłady z 
terenu całego kraju — ma ona

swoje oddziały m. in. w Elblą­
gu i Hajnówce. Kapitał w  „Fu r- 
nelu”  jest polsko-brytyjski. 

(Dokończenie na str. 2)

Już od najbliższego piątku 
w  każdym kolejnym  wydaniu 
„Dziennika Polskiego”

SIWA MASKA  
Z OPERY „GUŁAG”

druga część cyk licznej 
wieści

opo-

Czesława T. Niemczyńskieg* 
SYBIRACY
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Posiedzenie 
Rady Ministrów

W A R S Z A W A  (P A P ). 9 bm. 
pod przewodnictwem Tadeu­
sza M azowieckiego obradowa­
ła Rada M inistrów. P rzy ję to  
projekt ustawy o zmianach w  
organizacji i działalności spół­
dzielczości. Proponowana usta­
wa ma zapewnić likw idacją 
monopoli 1 praktyk monopoli­
stycznych w  ruchu spółdziel­
czym, a także ma stworzyć 
spółdzielniom warunki do sa­
morządnego 1 samodzielnego 
działania.

P rzy ję to  projekt zmiany u- 
stawy —  prawo o ustroju są­
dów  powszechnych i innych 
ustaw. Proponowane zmian/ 
są istotnym elementem  kom ­
pleksowej reform y sądowni­
ctwa. Charakteryzują się one 
przede wszystkim  rozbudowa­
niem gwarancji niezawisłości 
sędziowskiej. Ograniczają ad­
ministracyjne kompetencje m i­
nistra sprawiedliwości i jego 
organów.

REDAKTOR
DEPESZOWY

PODAJE:
T A R G I S Z T U K I

W  Paryżu otwarto m iędzyna­
rodowe targi sztuki współczesnej. 
Przypuszcza się, że eksponaty o- 
bejrzy ok. 100 tysięcy osób, w  
tym  wielu marszandów z  różnych 
państw świata. Impreza zorgani­
zowana w  Grand Palais potrwa 
do 15 października. W  ubiegłym 
roku podczas tego rodzaju tar­
gów  zawarto 'u m ow y wartości 
przeszło 30 m ilionów dolarów. 
Organizatorzy targów  spodziewa­
ją się w  tym  roku przekroczenia 
te j sumy. Udział w  targach zgło­
siło 156 galerii, o 24 w ięcej niż 
w  ubiegłym roku, w  tym  77 za­
granicznych. W  sumie blisko 3 
tysiące dzieł sztuki można obej­
rzeć w  specjalnym wnętrzu 
Grand Palais.

„S O C JA L IZM  N A JLE PS Z Y  
N A  ŚW IEC IE ”

Prezydent Ludow ej K ore i K im  
Ir  Sen w ezw ał młodzież, aby 
w ytrw a le  trzymała się drogi so­
cjalistycznej, gdyż „n ie ma na 
świecie lepszego systemu niż sy­
stem socjalistyczny” . W  trakcie 
sobotniego spotkania z chińską 
delegacją wojskową K im  Ir  Sen 
stwierdził, iż „ustrój socjalistycz­
ny  jest najlepszy na świecie, ale 
istnieją na tymże świecie pewni 
ludzie, którzy chcą go znisz­
czyć” . ..My starzy rewolucjoniści” 
—  zwrócił się do chińskich gości 
prezydent K R L -D  —  „powinniś­
my strzec zdobyczy rew olucji” .

O TTÓ  H ABSBU RG  
N A  R A Z IE  REZYG NU JE

Rzecznik prasowy Otto Habs­
burga, wywodzącego się z w ę­
gierskiej rodziny królewskiej po­
informował, że chociaż nie w y­
klucza on, iż kiedyś będzie brał 
udział w  walce wyborczej o sta­
nowisko prezydenta W ęgier, to 
obecnie uważa, iż nie jest odpo­
wiedni ku temu czas. Według 
ekspertów, byłyby problemy pra­
wne związane z jego kandyda­
turą.

POŚCIG  Z A  B A N D Y T Ą

Szwedzka policja kryminalna 
prowadzi poszukiwania 31-letnie­
go Ioana Ursuta, Rumuna z po­
chodzenia. który w  nocy z piąt­
ku na sobotę ciężko zranił dwóch 
policjantów. Pom imo najw iększej 
od czasów zabójstwa premiera 
Olofa Palmego w  1936 r. mobili­
zacji sił policyjnych oraz obietni­
cy nagrody w  wysokości 500 tys. 
koron (80 tys. dolarów), Ioan U r* 
sut pozostaje nadal nieuchwytny. 
Obaj zranieni policjanci znajdu­
ją się w  szpitalu i ich życiu nie 
zagraża niebezpieczeństwo. Ursut, 
którego szczegółowy rysopis po­
dany został w  szwedzkich środ­
kach masowego przekazu, zbiegł 
przed rokiem z więzienia w  Hall, 
niedaleko Sztokholmu, oczekując 
na ekstradycję do Wioch, gdzie 
skazano go na 18 lat w ięzienia 
za zabójstwo. Bandyta odsiady­
w ał w  Szwecji w yrok 3 lat za 
napad rabunkowy.

Z K A R A B IN E M  M A S Z Y N O W Y M
PO D W A FRANK I...

Do spacerującego w  niedzielę 
po Zurychu małżeństwa podszedł 
25-letni osobnik, który zażądał 
monety dwufrankowej, stanowią­
cej równowartość biletu autobu­
sowego. Po odmowie ze strony 
małżeństwa, mężczyzna w yciąg­
nął karabin maszynowy, który 
skierował ku przerażonym prze­
chodniom. Pod groźbą broni 
małżeństwo spełniło żądanie na­
pastnika, który podziękował i 
s^okolnie oddalił sie z łupem. 
Również w  sobotę w  pobliżu dw or­
ca kolejow ego w  Zurychu świad­
kow ie w idzieli podobną scenę, 
podczas której terroryzowano 
gtaruszkę.

Zmęczenie społeczne zagrożeniem dla przemian i ̂ gpoartum
(Dokończenie ze i t r .  1) 

regulowanych mechanizmach i 
pustej kasie państwa. Oczekuje­
m y od rządu —  pow iedział —  
raportu o stanie skarbu pań­
stwa, a także sygnałów świad­
czących o tym, że coś w  gospo­
darce zmienia się na lepsze. Za­
powiedział, że jako reprezenta­
cja parlamentarna O K P  będzie 
sprawować kontrolę nad działal­
nością rządu i krytycznie ją fi­
nalizować. Do zagrożeń zaliczył 
też opór nie ty le  ludzi nomen­
klatury —  czego się obawiano —  
ile struktur w ładzy, rutyny sys­
temu. Przykładem  —  sposób 
przeprowadzenia podwyżki cen 
paliwa. Zagrożeniem  jest też spo­
łeczne zmęczenie, poczucie, że 
nic od ludzi nie zależy. Stąd o- 
gromne znaczenie ruchu inicja­
tyw  obywatelskich.

Przewodniczący O K P  zaryso­
wał „kalendarz przem ian demo­
kratycznych”  tj. zam ierzenia le-

Piotr Andrzejewski 
—  senatorem

P IO T R K Ó W  (P A P ). W  P iotr­
kow ie odbyły się w  niedzielę 
wybory uzupełniające do Se­
natu. F rekw encja wynosiła
14.6 proc. elektoratu. Senato­
rem ziem i p iotrkowskiej został 
—  P iotr Andrzejew sk i —  kan­
dydujący z ram ienia K om ite­
tu Obywatelskiego „Solidar­
ność”  —  47-letni adwokat z 
W arszawy, obrońca w  proce­
sach politycznych, uzyskał on
65.07 proc. głosów. Leopold 
Falak (P Z P R ) otrzym ał 16,18 
proc. głosów; Zygmunt Jan­
kowski (Z S L ) 11,44 pr^c,; M i­
rosław Kaliszczak (SD) 2,73 
proc.; Stanisław Kcrsz (SD) 
3,06 proc.

gislacyjne O K P . Sprawą pilną 
jest ograniczona na razie nowe­
lizacja Konstytucji, usunięcie z 
n iej tego, co krępuje w łaściwe 
funkcjonowanie państwa. O K P  
rozpoczął konsultacje w  te j spra­
w ie  z Z S L  i  SD, przystępuje do 
rozm ów z K lubem  Poselskim 
P Z P R  i ma nadzieję na uzyska­
nie consensusu. W  najbliższych 
tygodniach sprawa powinna być 
przedłożona Sejm ow i. Następnie 
zaś —  zapowiedział —  chcemy 
podjąć z innymi klubami in icja­
tyw ę napisania nowej Konsty­
tucji tak, by obecny parlament 
stał się polską konstytuantą.

Do pilnych spraw B. Geremek 
zaliczył też odbudowę prawa go­

spodarczego. O K P  będzie dążył, 
by w  najbliższych miesiącach u- 
chwalono nową ustawę o  samo­
rządzie terytoria lnym  i  nową or­
dynację wyborczą, co pozw oliło­
by przeprowadzić w ybory  do 
samorządu w  przyspieszonym 
terminie.

O K P  postanowił skierować do 
natychmiastowego obiegu leg i­
slacyjnego sprawę ustawy o 
amnestii. Nad projektem  ustawy 
pracuje już komisja, a na razie 
O K P  stał się nieoczekiwanie m e­
diatorem  w  rozw iązyw aniu  jed ­
nego z najostrzejszych kon flik ­
tów  ostatnich tygodni —  straj­
ków  i  buntów w  więzieniach.

Jan Paweł II przybył do Indonezji

Wielotysięczne tłumy witały papieża
wiernych. W zdłuż trasy przejazdu 
papieża w ita ły  w ielotysięczne tłu­
my, w  tym  w ie le  dzieci i m łodzie­
ży. Z  okazji w izy ty  Jana Paw ła 
I I  wszystkie katolickie szkoły 
średnie zostały zamknięte na 4 
dni. Pon iew aż nie wszyscy chę­
tni zdołali dostać się na stadion, 
te lew izja  indonezyjska postanowi­
ła przeprowadzić bezpośrednią 
transmisję z odpraw ianej przez 
papieża mszy.

D Ż A K A R T A  (P A P ). Papież Jan 
Paw eł I I  przybył w  poniedziałek 
rano do Indonezji, która jest 
drugim  etapem jego 11-dniowej 
podróży na Daleki Wschód.

Na lotnisku H alim  w  Dżakar­
cie papieża powitał m inister 
spraw zagranicznych Indonezji 
AH  Atlas. Tuż po powitaniu Jan 
Paw eł I I  udał się na stadion 
sportowy, aby odprawić pierwszą 
mszę św. z udziałem ok. 100 tys.

Rośnie konkurencja
(Dokończenie te  str. 1) , 

F irm a  ta wyrasta pow oli na j 
prawdziwego konkurenta tzw. j 
zielonych central, a w ięc „H or- I 
t.exu” , „Po lcoopu ’’. „ Ite rpegro ”  i  
„R o lim pexu ” . Jako pierwsza w 
kraju zastosowała zamrażanie

Odsetki daleko w tyle za inflacją
(Dokończenie ze str. 1)

rachunkach oszczędnościowych —  
wynosi 22 proc.). P rzy  innych 
formach oszczędzania P K O  tak­
że nie okazało się zbyt hojne — 
zważywszy, że in flacja w  tym 
roku wyniesie kilkaset procent.

Term inowe książeczki oszczęd­
nościowe 36-miesięczne m ają od­
setki w  wysokości 96 proc. (po­
przednio 72 proc.), 24-miesięczne 

90 proc. (dotychczas 66 proc.), 
roczne —  87 proc., półroczne — 
72 proc. (podobnie jest —  odpo­
w iednio —  w  przypadku 2- i 3- 
-letnich depozytowych bonów o- 
szczędnościówych). W  przypadku

w kładów  na rachunkach przed­
płat na zakup samochodów kra­
jow ej produkcji odsetki wzrasta­
ją do 87 proc. (było 57 proc.) — 
gdy rok nabycia wyznaczono na 
1987 i do 90 proc., gdy samochód 
nabywca otrzym ać ma później.

Tak  w ięc Centrala P K O  nie 
wprowadziła oczekiwanych zmian, 
które rzeczyw iście m ogłyby za 
chęciĆ do lokowania pieniędzy w 
banku. D odajm y przy tym, że od 
tygodnia wyższe jest oprocento­
wanie kredytów  udzielanych przez 
PK O . Odsetki ód tzw. ' kredytów  
gotówkowych wzrosły z 90 do 
114 proc., a M M  z 56 do 72 proc.

(jas)

Wyspać się za pół miliona
(Dokończenie ze str. 1)

—  Nasze potrzeby dewizowe 
—  m ówi Zdzisław  Sala, dyrek­
tor ds. handlowych spółki „Fur- 
nel”  —  zapewniające utrzymanie 
produkcji na planowanym pozio­
mie, wynoszą ok. 1,5 miń dola­
rów  rocznie. Bez eksportu, któ­
ry  stanowi ok. 40 proc. produk­
cji, nie dalibyśmy Sobie rady 
P ieniądze te wykorzystu jem y na 
rozmaite cele, m. in. na zakup 
nowoczesnych urządzeń oraz su­
rowców.

Produkcja w  Krakowskich 
Fabrykach M ebli m imo że tego 
nie widać w  sklepach, zwiększa 
się. Na targach w  Poznaniu o d ­
dział spółki „Furnel”  w  K rako­

w ie  sprzedał w yroby wartości 
ok. 11 m ld złotych. A le  ceny 
m ebli w ciąż rosną. D rożeją one 
Z przyczyn w  dużym stopniu n ie­
zależnych od producentów. Np. 
płyta w iórow a, podstawowy su­
rowiec, zdrożała w  czasie ostat­
nich dwóch m iesięcy o 73 proc. 
Zw ykła  wersalka kosztuje już 
ok. 500 tys. złotych, ścianka m e­
b lowa „Sara”  —  2,1 m in złotych. 
Co robić —  produkować taniej, 
obniżać jakość wyrobów ? W  tym  
wypadku producenci z K F M  nie 
m ają wątpliwości. F irm a zobo­
w iązu je —  m ówią i  przym ierza­
ją się do produkcji nowych, je ­
szcze ładniejszych kompletów.

(m ich)

produktów  żywnościowych przy  
pom ocy ciekłych gazów (ty lk o  w 
ten  sposób można konserwować 
grzyba), zadawala sie. przy du­
żym  obrocie, m n im rA n ym  zy­
skiem. N ie  byłoby to  do wykona­
nia gdyby firm a  eksportowała 
„masówką". Osiąganie dobrych  
zysków jest realne dzięki stałym  
kontaktom  handlow ym  z renom o­
wanymi f irm a m i zachodnim i, a le 
tak udaje się handlować ty lko  
wówczas gdy jakość wyrobów  
jest bez zarzutu. W spomnę jesz­
cze. że „ Agrohansa” wraz z 
„ Hanseaticem ” przekazały 100 
m in  z l na fundusz wspierania i-  
nicja tyw  społecznych rządu pre - 
m :era Tadeusza Mazowieckiego. 
Równocześnie oba te przedsię- 
biors4 wa zobow ’ązaly się dostar­
czyć do końca października 1500 
ton  o le ju  jadalnego na zaopa­
trzen ie  rynku, zakupionego za 
granicą za własne dewizy. Pozo ­
staje ty lko  m ieć nadzieję. że o r­
ganizacje handlowe bedn. brrdr*<H 
powściągliwe i  n ie  dołożą do bu­
te lk i o le ju . . jak do te j pory by­
wało. nadm iernej marży.

W O JC IE C H  T A C Z A N O W S K I

Czy SD zmieni nazwę?
W A R S Z A W A  (P A P ). 9 bm. roz­

poczęło się referendum  wśród po­
nad 140 tysięcy członków Stron­
nictwa Demokratycznego, którzy 
odpow iedzą w  nim  na pytanie; 
czy jesteś za zm ianą nazw y 
Stronnictwa Dem okratycznego na 
Polską Partię  Demokratyczną?

Referendum  potrwa do 22 bm., 
a wstępnych jego w yn ików  na­
leży  oczekiwać 25— 26 paździer­
nika. W  przypadku jeże li 2/3 
członków SD biorących udział w  
głosowaniu opow ie się za zm ia­
ną nazw y Centralny Kom itet SD 
zwoła niezw łocznie konwencję 
stronnictwa celem  podjęcia decy­
z ji dotyczącej zm iany nazwy 
„Stronnictw o Demokratyczne”  na 
„Polska Partia  Demokratyczna” .

Nadal chłodno
Polska jest pod wpływem  zatoki 

niżowej. Krakowskie B iu ro  P ro gn o z  
IMGW  przewiduje na dziś zachmu­
rzenie duże z większymi przeja­
śnieniami, miejscami opady deszczu, 
w  nocy i rano lokalnie wystąpią

mgły. Temperatura maksymaln* w 
dzień od 9 do 13 st., minimalna w 
nocy od 4 st. do «. Wysoko w Ta. 
trach okresami opady śniegu. Tem. 
peratura w  dzień 0 st., w nocy —3. 
W iatr słaby i umiarkowany, z k;e. 
runków północnych.

Orientacyjna prognoza na nastąp, 
ną dobę: opady deszczu, nadal dość 
chłodno.

Słońce wzeszło dziś w Krakowi* 
o godz, 5.54,' a zajdzie o 17.00. (pj

& (P ) D R U G A R U N D A  R O K O W A Ń  E W G  —  ZSR R . _W siedzibie 
EW G w  stolicy B elg ii rozpoczęła się druga runda rokow ań w  sprawie 
zawarcia porozumienia o handlu i w spółpracy ekonom icznej Związ­
ku Radzieckiego i Europejsk iej W spólnoty Gospodarczej.

0  P L A N  PO M O C Y  E W G  D L A  P O L S K I. Rada m in istrów  gospodar- 
ki i finansów kra jów  EW G  wezwała Europejsk i Bank Inwestycyjny, 
aby poczynił niezbędne kroki, otwierające możliwość przyznania po­
życzek Polsce i W ęgrom . Chodzi tu o kwotę 800— 1000 min dolarów.

•  M IĘ D Z YN A R O D O W E  FO R U M  E K O LO G IC ZN E . W  Tok io otwar­
to m iędzynarodowe forum  parlam entarzystów  pośw ięcone proble­
mom ochrony środowiska naturalnego. W  obradach, które odbywają 
się pod hasłem „W  poszukiwaniu harm onii m iędzy człowiekiem a 
przyrodą” , b ierze udział ok. 50 parlam entarzystów  z Japonii, a takża 
z w ielu  państw A z ji, Europy, A m eryk i i A fryk i.

•  C L A U D IO  A B B A D O  N O W Y M  SZEFEM  B E R L IŃ S K IC H  F IL ­
H A R M O N IK Ó W . Berlińcy filharm onicy, jedna z najsłynniejszych or­
kiestr świata, ma nowego dyrygenta w  m iejsce zm arłego niedawno 
w ieloletn iego m aestro H erberta von K ara jana. Został nim  Włoch, 
56-letni C laudio Abbado. Obecnie jest on dyrek torem  muzycznym 
w iedeńskiej opery państwowej.

©  D A LE K O W S C H O D N IA  PO D R O Ż K R O LO W E J. K ró low a  Elżbie­
ta I I  rozpoczęła 6-dniową podróż na D alek i Wschód. K ró low a wrai 
z małżonkiem, księciem  F ilipem  odw iedzi Singapur i M alezję, gdzie 
w eźm ie udział w  kon ferencji państw Com m onwealthu.

O ZE S PÓ Ł  L A  S C A L I W  ZSRR. W  ramach radziecko-włoskiej 
wym iany kulturalnej p rzyby ł do Z S R R  na 28-dniowe artystyczne 
tournee zespół m ediolańskiej L a  Scali. T ow arzyszy  mu około 60-oso- 
bowa grupa członków rodzin i 20 dzienn ikarzy. Zapow iedziano kon­
certy w  M oskw ie i Leningradzie.

O L IC ZE B N O ŚĆ  P O LS K IE J  A R M II .  N a  posiedzeniu sejm owej ko­
m isji obrony narodow ej poin form ow ano posłów, że w  br. Wojsko 
Polskie, liczące ok 347 tysięcy żołn ierzy, zm niejszone zostanie o 33 
tys. ludzi, a do końca 1990 roku o  dalszych 7 tys.

Spotkanie w Ośrodku NRD
(In f. ivł.) Z  okazji 40-lecia N ie ­

m ieckiej Republik i D em okratycz­
nej odbyło się w  Ośrodku N R D  
w  K rakow ie  przyjacie lsk ie stk ' -  
tkanie, na k tóre przyby li przed­
staw iciele partii, w ładz m iejskich, 
organizacji spcłscznvch. nauki i 
kultury. D yrektor Ośrodka Claus 
P lobner w  serdecznych słowach 
podziękował za owocną w spółpra­
cę, pomoc i życzliwość. W ym ie­
niano poglądy i opin ie na aktual­
ne tem aty. W  spotkaniu uczestni­
czyli m. jn. poseł na Sejni, I  se­
kretarz K K  P Z P R  Józef G a je- 
w icz, prezydent K rakow a Tadeusz 
Salwa, szef W U S W  gen bryg. Je­

r zy  Gruba, konsul generalny 
Z S R R  w  K ra kow ie  P io tr  Sarda- 
czuk.

W  godzinach przedpołudnio­
w ych  zainaugrowano „D ni Lip­
ska” . O tw arta  została wystawa 
fotogra ficzna  obrazująca rozwój 
i  dzień dzis ie jszy  partnerskiego 
miasta, oraz w ystaw a filateli­
styczna ze zb ioram i filatelistów 
z N R D  i K rakow a. W  Domu Po­
lon ii odbyła się uroczystość wrę­
czenia w yróżn ień  L ig i Przyjaciół 
N arodów  N R D  osobom i instytu­
cjom  szczególnie zasłużonym dla 
rozw o ju  przyjaźn i m iędzy Polską 
a N RD . (A . Slus.)

Panowie od „Maxima”, czyi!

Polsko-jugosłowiańskie prze-boje na AB
(In f. w ł.) W  centrum K rakow a

doszło w  ub. sobotę (ok. godz. 
20.15) do niecodziennej b ijatyk i. 
Na dyskotece w, znanym lokalu 
„M ax im ”  przy  ul. F loriańsk iej 
baw iła  się m. in. grupa m łodych 
Jugosłowian. W  pewnym  m om en­
cie, na nie do końca jeszcze ja ­
snym tle  (albo alkohol im  nie 
smakował, albo panie w o la ły  in ­
nych partnerów?) w vn ik ła  aw an­
tura, która przerodziła  się w ręcz 
w  b ijatykę. Całe to „tow arzy­
stw o”  przeniosło się następnie do 
Rynku G łów nego gdzie —  jak  o- 
ceniają stróżow ie prawa —  50—  
60 m łodych ludzi w alczyło ze so­

bą zaciekle w  rejon ie  budki MO 
na lin ii AB . O biekt ten w  efekcie 
lekko „przyn iszczono”  —  poszła w 
kabinie szyba. Dopiero, kiedy 
wezw ane połączone siły  prewen­
cyjne D U S W  Śródm ieście 1 
W U S W  udało się w  te j części 
m iasta p rzyw rócić  porządek.

Stroną agresyw niejszą  byli Ju­
gosłow ian ie —  do dyspozycji pro­
kuratora zatrzym ano ich pięciu. 
L ekko rannych (wśród narzędzi 
w a lk i b y ły  m. in. sztachety i ki­
je ) sześciu Polaków , opatrzyło 
K rakow sk ie  Pogotow ie  Ratunko­
we. (t)

Opracował:
JOZEF P A Ł K A

P P H  „T O T U S ”  p rzy jm ie  do pracy 
kierow n ika Zakładu Produkcji M e­
bli — inżyniera lub technika drze- 
w iarza z długoletnią praktyka. B a r­
dzo dobre wynagrodzen ie. — tel 
22-49-77, 21-49*83, W godz. 7 JO—15.30. 
______________________________________K-9UT7

PRZED SIĘB IO RSTW O  branży sp oży­
w czo - kosm etycznej, zatrudni do 
św iadczonego szefa rek lam y, *  szero­
k im i kontaktam i. — O ferty  prosimy 
k ierow ać pod nr K-9827 „P rasa ”  K ra 
ków. w iś lna  1.

W Y T W Ó R N IA  Sprzętu Kom unikacyj­
nego „P Z L  — Kraków , ul. W rocław ­
ska 53, tel. 33-18-55, w ew n. 337 lub 
203, zatrudni pracow ników  na stano­
w iskach palaczy i pom ocników  pala­
czy kotłów  c. o oraz m onterów  in­
stalacji sanitarnych. W ytw órn ia  or 
gan izu je kursy um ożliw iające zdoby­
cie uprawnień „E ”  do obsługi urzą­
dzeń energetycznych. K-3334

PRZED SIĘB IO RSTW O  zagran iczne — 
„A m akra ” , zatrudni szwaczki na bar­
dzo dobrych warunkach. Chałupnicy 
wykluczeni. — Zgłoszenia osobiste w  
godz. 8—14, K raków , ul. G łowackie
ro 14. _________  K-ioan

ZRZESZENIE  Spółek Praw a Handlo­
w ego  — zaprasza spółki do sw oje j 
s iedziby w  Krakow ie, ul. św. A nny 9. 
pok. 37. o feru jąc usługi prawne, so­
cja lne i bhp. g-46872

K U P IĘ  piaskownicę oraz m aszyny 
szklarskie. O ferty  45960 „P ra sa " K ra ­
ków  Wiślna i

P A N IĄ  w  w ieku 30—45 lat — do
dw ójk i dzieci poszukuję. Warunki 
finansowe bardzo dobre. — Tel. 
11-69-71, po 10. g-46027

D W A pokoje z Jasna kuchnią i bal­
konem. 39 m8 superkom fortow e w, 
Podgórzu  — sprzedam. — O ferty  45335 
„P rasa”  K raków  W iślna 2.

ZA M IE N IĘ  superkom fortow y pokój 
z kuchnia 34 ro*, os, Kurdw anów  — 
na w ieksze (ew en tualn ie do rem on­
tu ). Te l. 37-53*63, (17—20).

B-4TOS8

K U P IĘ  parcele w  K ra k ow ie  lub oko­
licy , Te l. 47-28-93, w ieczorem .

g-40U59

o d b io r c ó w  toreb rek lam ow ych  — 
zapraszam. Tel. 12-49-05.

g-45695

M O R A  170 e. o. 4- w oda — sprze­
dam. — Tel. 55-32-95.

*-4534ł

V ID EO  P A N A S O N IC , O T V  Jowisz 
P a l /Secam — sprzedam. Te l. 44-22-90.

g-46855

ZD E C YD O W A N IE  w yn a jm ę lokal lub 
m ieszkanie, w  ok o licy  Rynku  G łów ­
nego. Tel. 37-72-53.

g-46189

PO SZU KU JĘ um eblowanej garsonie­
ry  do w yn a jęc ia . Term in y płatności 1 
wysokość do uzgodnienia. — Tei. 
37-70-77, (8—10)._____________  g-46186

S Z U K A M  lokalu z  te lefonem . M ożli­
w e  zatrudnienie. O fe rty  46184 „P ra ­
sa”  K raków . W iślna 2.__________________

M f.O D Ą  ekspedientkę (m oże być za­
m iejscow a) — przyjm ę. Te l. 22-21-10. 
(10—15). O ferty  46949 „P rasa”  K ra ­
ków. W iślna 2

SPR ZE D A M : „Tem atic  30” , p iec ga- 
zow y  2 pompką — atest, gwarancja — 
pow. 1,7 m*. Te l. 33-37-23.

g-46962

Z \S T A V Ę  1978 —  sprzedam. — Tel. 
5 *>-87-39, po 16

g-46953

SU PERKO M FO RTO W E — dw upokojo- 
we, 51.5 ms, 1TI piętro, (w inda). Cen­
trum D. Now a Huta — sprzedam. — 
Tel. 43-74-41. (16—20).

g-46385

W Y M IE N IA L N I A. naprawa ,videoka- 
set. Spółdzielnia „ Izo rem ” . Paw ilon  
„M erku ry ” , al. Pokoju . Te lefonow ać 
12-53-30. ' __________  g-46393

F IA T A  126 p 1930 — tanio sprzedam. 
Tel. 55-05-67. po 16.

C-46384

[O g ło szen ia  M B  
m  E k sp re so w e j

SPR ZE D A M  koparką po j. 0.6 (1,1) 
oraz w yw ro tk ę  spychacz Stalln lcc. 
W ołga osobowy. K raków , teł. 11-32-35. 
__________ _________  g-45745

S P R Z Ą T A N IE  w nętrz, m yc ie  ok ien
— tel. 44-69-06

_______________________g-46045

T Ł O C Z N IK , fo rm ę w tryskow ą  — za­
projektu ję . Te l. 48-12-08.

_________________________g-457W

SPR ZE D A M  automat tokarsk i — 
TR-12-14. W ie liczka , tel. 78-26-03. 
______________________________________g -46323

SPR ZE D A M  m ieszkanie własnościo­
w e M-5 w  W adow icach . Te l. grzecz­
nościow y 48-45-37 po południu.

______________________________g-46215

K U P IĘ  strych do adaptacji. — re i
grzecznościow y 12-19-03.

_________________________________  g-46206

PO S IA D A M  gotówkę, samochód — 
przystąpię do spółki, na jchętn iej w  
re jon ie  Podhala. O ferty  46225 „P rasa”  
K raków , W iśtaa 2.

K U P IĘ  działkę rekreacyjną, budow ­
laną blisko rzeka. las. T e l 21-27-27. 
__________________________ '____________g-46214

N OW O otw arty  kantor, ul. św. A g ­
nieszki 10 (n iedaleko kina Warsza­
w a) prowadzi skup I sprzedaż w a­
lut — dolarów  marek, franków , itp. 
Zapraszamy. g-46203

TE LE W IZO R  ko lorow y Ph ilips - 
sprzedam. Tel. 11-16-63. po 16.

g-48204

PO S IA D A M  gotówkę, lokal biurowy 
z telefonem , kontakty handlowe za 
granicą — oczeku ję propozyc ji współ­
pracy. O ferty  46969 „Prasa ’ Kraków . 
Wiślna 2.

PA R C E LĘ  budowlaną w Podgórzu  
lub na południe od K rakow a — zd e ­
cydow anie kupię. — Tel. 12-82-12 lub 
(032) 86-12-68. g-46223

O R G A N Y  L ow rey  U S A  — sprzedam 
Tel. 48-15-77. w ew n . 487.

____________  g-46229

F IA T A  125 p — sprzedam. T e l. 12-90-37.
_______________________________ g-46140

PR ZYJM Ę  czeladnika piekarskiego 
od zaraz. G rzegórzecka 34a.

g-45710

SPRZED AM  m aszynę do m alowania 
wstążek kw ia tow ych . Jaworzno, Spa- 
cęrowa 16._____________,____________g -45039

Z A M IE N IĘ  własnościową, superkom- 
fortow ą garsonierę p rzy  G arncar­
sk iej na w iększe, kw aterunkowe w  
centrum. Te l. 37-20-53. 
___________________________________ g -45936

S PR ZE D A M  O pel Kadet, F iat 126 o 
przyczepę N-126 Te l. 43-03-33. 
__________________________________ g-45933

D RYS Lucyna, zamieszkała G niew - 
czyna 223, zgubiła leg itym ację  stu­
dencką. w ydaną przez P K .

_________ K-45S18

D W A  m ieszkania w łasnościow e su­
perkom fortow e o pow . 50 ms. każde 
2 telefonam i w  K ra k ow ie  — N ow M  
Hucie, zam ien ię na Jedno w iększe — 
segment domku lub m ały dom ek Je­
dnorodzinny z telefonem , w  K ra k o ­
w ie  lub oko licy . O fe r ty  43884 „P rasa ”  
K raków . W iślna 2.

PR Z E W O Z Y  tow arów  — k ra jow e  1 
zagraniczne. T e l 66-15-76.
______________________________________ g-45303
O D STĄ P IĘ  luksusowy zestaw  w ypo- 
czynkow y. Te l. 55-04-36.
_______________ __________ ___________ g-48164

• 5 W T  wnĘtrz' mycie

282. Ż w irk i i  W igu ry  6. g . ^ g

S P R Z E D A M  prasę w ysok iego  zgnio­
tu Lu d w ik  B orow iec . Buczę, gmina 
Brzesko. g-4705-l

P IE C  „M o ra ”  dw u ob iegow y — sprze­
dam. N ow a  Huta, ul. Kruczkowskie­
go 94._________ g-46945

F U T R A , nork i, ko zy  — sprzedam. — 
T e l 21-37-19. *  K-469ó4

O D ZIE Ż  skórzaną, kożuchy, te lew i­
zor 1 inne — sprzedam. Te l. 11-78-50. 
______________________________________g-46^5

W IE D E Ń  — tanio, szybko, wygodińe. 
K raków , te l. 43-15-23. g-46;fl

P ° ko.iowe — sprzedam. Teł. 
21-89-12, M g-45531

41ubn“  — sprzedam. — Tel. 
21-89-12. g-45532

SP R Z E D A M  Rubin 714 I now y kines- 
■iqp. — T e l. 22- 17-31. ' g-45324

SPR Z E D A M  Fiata  126 p F L  1988. —
T e l 22-39-66. (16— 19). g-43523

K A R A T E K A  do ochrony osobistej — 
potrzebny, O fe r ty  45144 „Prasa”  Kra- 
kow . W iślna 2 ;

B A R A K O W Ó Z  z gram i lub bez — 
sprzedam. T e l. 48-55-62. g-27103

Zv ^ I i . D Y  budow lane 1 kamteniai- 
' o fe ru je m y  segmenty diamento- 

w e pił tarczow ych , trakowych, zdzie- 
r ?R?w . frezów , w ierte ł rurowych — 
...V2Lce do ob "óbk i kamieni. Regene- 

w y ż e j w ym ien ione narzędzia- 
"1  Chrzanów , ul. Kadłubka 
tei 32-09, w ieczorem  41-98.
. g-47SU7

w fo ^ 7i ^ f S A  406 D “  sprzedam. ~- 
k.i f i iZ  / . Folf » -  K raków  (SKotnl- 
K > Baczyńsk iego  16. g-425SS

5 S S 2 W *  oraz ucznia zatrudni
P r ^ . . f0 ‘ 0Rrafi« ny- — O ferty 462  ̂

a a K rak ów  Wiślna 2.

1 kon fekcy jn a  -  zatrudni 
Waczkl. T e l. 22-50-53, po 20.

JJ-4SSS0
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Adam Teneta

szystkkh zrówn
P «  obecnej fali podwyiek *arobk«w 1 świadczeń ZUS —  wszyscy, 

mął’. je.steśn»y milionerami. Tylko czy autentycznymi? Bo 
^ostajemy nimi me na skutek rosnącego dobrobytu, a blyskawl-
niewiele^hratł^h* j nf,Ucji‘ > w  ukicj właśnie sytuacji, to bardzo niewiele brakłoby do tego, byśmy powszechnie musicii płacić poda­
tek wyrównawczy.

„Tadeusz Grzm ielewski jeden ze św iadków oskarżenia złożył oś­
wiadczenie, z którego wynika, że obciążające F ieidorfa zeznania zosta­
ły  na nim wymuszone drogą stosowania niedozwolonych metod przez 
prowadzących śledztwo oficerów  śledczych b. M BP (Departament 
Śledczy) Oświadczenie to znalazło potw ierdzenie w  jego zeznaniach, 
złożonych obecnie przed Sądem W ojewódzkim  dla m. st. Warsza­
w y w  charakterze świadka w sprawie W ładysława Liniarskiego (...) 
W yże j podane fakty stanowią nowe okoliczności nieznane uprzednio 
ani Prokuraturze, ani Sądowi i uzasadniają wznowienie postępowa­
nia na korzyść Emila Augusta F ieidorfa — pomimo jego śm ierci” .

Sąd Najwyższy postanowieniem z 4 maja 1957 roku uchylił w y ­
rok Sądu Najwyższego z 20 października 1952 roku oraz w yrok  Są­
du W ojew ódzkiego dla m. st. W arszawy z dnia 16 kwietnia 1952 roku.

W  dniach 16 i 20 sierpnia 1957 roku W ładysław Liniarski również 
odwołał swoje zeznania złożone w  śledztwie przeciwko F ieldorfow i. 
„Odnośnie moich zeznań na rozprawie głównej przeciwko F ieldor­
fow i wyjaśniam , że Sąd odczytał moje zeznania ze śledztwa i ja zez­
nań tych nie potw ierdziłem . N ie w iem  dlaczego zaprotokołowano, że 
ja zeznania ze śledztwa potw ierdziłem ” .

4 lipca 1958 roku Generalna Prokuratura wydała postanowienie
o umorzeniu śledztwa „wobec braku dowodów w iny Augusta Emila 
F ieidorfa” . N ie można tego uznać za pełną rehabilitację.

W  dniu 5 listopada 1960 roku Sąd W ojewódzki dla m. st. Warsza­
wy przyznał Janinie F ieldorf sumę 50.400 zł. tytułem odszkodowa­
nia od Skarbu Państwa za niesłuszne skazanie je j męża. Janina 
F ie ldorf wraz z córkami przeznaczyła otrzymane odszkodowanie na 
symboliczny nagrobek, który został ustawiony na cmentarzu Kom u­
nalnym na Powazkach. Ówczesne w ładze ograniczyły treść napisu do: 
Emil F ie ldorf „N IL ”

Maria Fieldorf —  Leszek Zachuta Odcinek 9

Rehabilitacja

M iejsce pochowania gen. „N ila ”  nie jest znane do dziś. W ystępo­
wała w  tej sprawie żona generała, przed u iaw ieniem  symboliczne­
go nagrobka. „W  związku z pismem z dnia 11.VII.1961 roku zaw ia­
damiam, że Generalna Prokuratura nie posiada danych gdzie został 
pochowany August Emil F ie ldorf”

Janina F ie ldorf nie uznała te j odpow iedzi za ostateczną i nadal 
czyniła wszystko, co było w  je j mocy, aby dowiedzieć się, gdzie po­
chowano je j męża. „W  odpowiedzi na prośbę Obywatelki, skierowa­
ną do Ministra Obrony Narodow ej w  sprawie odnalezienia miejsca 
pogrzebania zwłok je j męża Augusta Emila F ieidorfa, uprzejm ie in ­
formuję, że zostały podjęte stosowne czynności, w  celu wyjaśnienia 
te j sprawy. O wynikach ustaleń zostanie Obywatelka pow iadom io­
na w  późniejszym  czasie” .

N iestety nie udało się przedstawicielom  M O N ustalić m iejsca po­
chowania gen. „N ila ” . Zapewne spoczywa w  jakiejś bezim iennej mo­
gile zbiorowej.

Aby dać jakiteś zadośćuczynienie rodzinie i zarazem uczcić pamięć 
niew innie straconego gen. F ieidorfa, m inister obrony narodowej 
gen. armii Wojciech Jaruzelski ufundował mu symboliczny nagrobek, 
ustawiony na Powązkach, A le ja  A, kwatera 14, czwarty nagrobek w  
czwartym  rzędzie, a przekazany rodzinie w  dniu 8 grudnia 1972 roku.

M im o upływu tylu lat, ostatni przydział żołnierski ciągle jeszcze 
zdaje się ciążyć nad postacią generała „N ila ”  — wybitnego żołnie­
rza Polski Podziem nej W krajowych publikacjach poświęconych h i­
storii polskiego czynu zbrojnego często pomijano milczeniem za­
sługi i dokonania -„Nila” , a przecież był szefem Kedywu KG  A K  
w jego najbardziej heroicznym okresie.

Pamiętano o nim w  kręgach niepodległościowych. W  kolejne rocz­
nice śmierci ukazywały się nekrologi i odprawione były w  jego in­
tencji uroczyste msze św ięte Wygłaszano o nim odczyty, wspomi­
nano w  różnych opracowaniach. Upamiętniono znaczkami w  drugim 
obiegu, a jedno z niezależnych wydaw nictw  obrało go za patrona, 
Legendarny „N il”  zaczynał cieszyć się coraz większą popularnością 
również wśród młodszych pokoleń Polaków.

Niestety, przedstawienie w  sposób ofic ja lny tragicznego losu gen. 
„N ila ”  było nadal w  kraju niemożliwe.

Dopiero Andrzej K rzyszto f Kunert w  „Słowniku biograficznym  
konspiracji warszawskiej 1939— 1944” , wydanym  w  1987 roku, po 
raz p ierwszy opublikował życiorys, generała.

W  tym samym roku ukazał się również w  magazynie historycz­
nym „M ów ią  W iek i” , nr 10 obszerny artykuł zatytułowany „Ż o ł­
nierska droga gen. N ila ”  naszego autorstwa.

O gen. F ieldorfie  można już było pisać. A le  nie wszystko. W  „T y ­
godniku Powszechnym ” Nr 9 z 29 lutego 1988 roku cenzura nie poz­
woliła autorowi dokończyć zdania: „A  jednak nasuwa się pytanie, 
komu była potrzebna śmierć „N ila ” , dowódcy tysięcy żołnierzy dy­
w ersji A K . których zasługi w  walce z hitleryzmem są niepodważalne
(------- ) Ustawa z dnia 31.VII.1981 r. o kontroli publikacji i w idow isk
art. 2 pkt. 6 (Dz.U. nr 20, poz. 99 zm: 1983 Dz.U. nr 44, poz. 204)” .

(ciąg dalszy ju tro )

Śledztwo- o przestępstwo wyborcze umórz,one

Wina była, winnych -  brak

Nie żartu ję: przecież jeszcze 
na bieżący rok M inisterstwo 
Finansów w yznaczyło w  tym 
wypadku kwotę od k tórej z a c z y n  

* ię  być takowym  płatnikiem  do­
kładnie na 159 tysięcy zł m iesię­
cznie, czyli 1.908 tys. zł rocznie. 
A  ty le  wkrótce będzie zara­
biało bardzo, bardzo w ielu  z 
nas. Pon iew aż finansowe realia 
w  kra ju  m iędzy Bugiem i Odrą 
zm ien iają się w ręcz z dnia na 
dzień —  trzeba było skorygować 
ow ą dolną granicę, od której 
na leży płacić „w yrów n aw czy” . 
W  chw ili, kiedy piszę dzisiejszy 
artyku ł —  jęszcze n ikt nie w ie 
n’a ile ; na jprawdopodobniej bę­
dzie to kwota co najm niej 308 
tys. zł m iesięcznie, czyli w  skali 
rocznej —  aż 3.696 tys. zł. No, 
chyba znowu warstwa płatni­
k ów  podatku wyrów naw czego, 
tak  jak była  dotychczas —  nadal 
będzie bardzo wąska, a dochód z 
n iego —  w  sumie raczej m izer­
ny.

Sami pracownicy fiskusa, skar- 
bow cy —  od zarania tego opo­
datkow ania dowodnie wykazują, 
że jest to taki haracz, który się 
Skarbow i Państwa... w  ogóle me 
opłaca! Dlaczego? Tzw . koszty 
jego  pozyskiwania są w yższe niźli 
p łynące z tego tytułu zyski.' A 
przecież m iało w  założeniach być 
całkiem  inaczej! Jak? Posłuchaj­
my.

ETAP N A  DRODZE
W prow adzony latem 1983 ro­

ku podatek w yrów naw czy m iał 
być ty lk o . krótkim, przejściow ym  
etapem  na drodze określonej po­
lityk i: fiska lizacyjnej całego spo­
łeczeństwa. Ustalony wówczas w 
określonej proporcji do średniej 
płacy k ra jow e j — bodajże 3- 
krotn.ego jej. mnożnika wg na­
łożeń, sukcesywnego podnoszenia 
s e  stopy życiow ej i wchodzenia 
w  reform ę zachęcającą teorety­
cznie do w ydajn ie jsze j pracy i 
wyższych zarobków, miał obej­
m ować coraz szersze kręgi spo­
łeczeństwa. I  ,w pewnym  momen­
cie zostać przem ianowany ria 
powszechny Dodatek od dochodów 
osobistych.

Przypom n ijm y młodszym, że 
takowy niegdyś płacił bezpośred­
nio każdy z pracujących: na liś­
cie płac potrącano mu na ten cel 
stosowną kwotę. Potem , w  tzw. 
dekadzie sukcesu — przestano 
to obciążenie egzekw ow ać indy­
widualnie. A le  istn ieje ono na­
dal, choć w  zupełnie innej fo r ­
mie. Za nas, pracowników  re 
gu lu je je  do Skarbu Państwa 
nasz pracodawca, m ój uspołe­
czniony przyk ładow o — 20 proc. 
od tego, co brutto zarabiam Tak 
w ięc drogą pośrednią, via  „w y ­
rów n aw czy”  m ieliśm y dojść do 
podobnej regu lacji praw no-finan­
sowej, czy li indyw idualnego pow ­
szechnego opodatkowania. K aż­
dego? O, to jest kwestia nie 
taka prosta i jeszcze nie do koń­
ca w  szczegółach „rozpracow a­
na” . •

Istn ieją  bow iem  określone gru­
py pracownicze, których firm y 
nie płacą podatku od zarobków. 
Ńo, a poza tym  są em eryci i ren­
ciści. Praw da, że i od tych naj­
lep ie j sytuowanych — o n a jw yż­
szych świadczeniach, albo 
kich, k tórzy dorabiają np. na 
półetatach, ściąga się „w y ró w ­
naw czy”  już 'i teraz. A le  / irini? 
Co z nimi: czy w p ierw  dołożyć 
im  z budżetu państwa ow e *i0 
proc. i rów n ież iph obciążyć po-

W ARSZAW A (P A P ). Tak  bu l­
wersu jącym i wszystkich zm ia­
nam i cen, zw łaszcza artyku łów  
żyw nościow y ci), zainteresowali 
się n iedawno inspektorzy N IK  
W  I dekadzie września badali o- 
ni kształtowanie się cen mięsa i 
jego przetw orów , artyku łów  m le­
czarskich oraz przetw orów  zbo 
żowych. Kon tro lą  ob jęto 45 
przedsięb iorstw  zajm ujacych s^e 
skupem i przetw órstw em  oraz 52 
spółdzieln ie handlowe, działające 
na teren ie 11 w o jew ództw . Jej 
celem  było wskazanie: kto i w 
jaki sposób kreu je ceny tych ar­
tyku łów . Z  uwagi na to warto 
przedstaw ić je j wynik i, chociaż 
zaw arte w e Wnioskach przykłady 
cenowe już, niestety, trącą m ysz­
ka. -

W e wnioskach końcowych jed­
noznacznie stwierdzono, że rze­
czyw istym i twórcam i cenow ej 
galopady są przedsiębiorstwa 
przetw órcze oraz hand low cy,. co
—  zdaniem  N IK  — jest zapewne 
niezam ierzonym  efektem  .wpro 
wadzen ia w olnych  cen na a rty ­
kuły spożywcze. B y nie być, go­

tem  powszechnym podatkiem od 
dochodów osobistych? A  może 
pójść inną drogą: wyznaczyć pe­
w ien pułap kw otow y, albo wskaź­
n ikowy (np. dw ie średnie pła­
ce w  sferze m aterialne;) i opo­
datkow ywać tylko tych, którzy 
ową granicę w  zarobkach i do­
chodach „przeskoczą” ?

Mało. To samo pytanie trzeba 
odnieść nie ty lko do em erytów  
i rencistów, ale także i do ludzi 
pracujących, o najniższych pen­
sjach: od jak ie j kwoty opodatko­
w y w a ć —  czy naprawdę od każ­
dej? Są to trudne pytania — nie 
ty lko natury finąnsowo-fiska"- 
riej, ale również (a może nawet: 
przede wszystkim ) — społecznej! 
I  jeszcze jedna sprawa: aby 
wejść w  system powszechnych 
podatków od dochodów osobis­
tych musi się dysponować jesz­
cze jednym: rzetelnie, uczciwie 
i realnie wyliczonym  wskaźni­
kiem minimum socjalnego. T ym ­
czasem w  naszym systemie i kra­
ju jeszcze nikt takiego „koszy­
ka”  nie obliczył.

Praw da to, że próbowano zro- 
B.ic taki rachunek zarówno w  
O PZZ  jak i w  resorcie pracy i 
polityk i socjalnej,, ale... Właśnie: 
każde z takich znanych mi wy* 
liczeń, a zapewniam  —  - śledzę je 
bardzo starannie i wn ikliw ie, to 
nie jest „to ” . W szystkie one bo­
w iem  mają jedną podstawową 
wadę: nie uwzględniają faktu 
realnego .i bezspornego: w Poi- 
see ( w ie le  najniezbędniejszych 
tow arów  trzeba kupować po ce- 
nąch nię tych oficjalnych, urzę­
dowych, czy nawet i umownych, 
ale spód lady u handlarzy pas- 
karzy, przekupriiów.

-Takjch rzeczy, a są one poza 
dyskusją — nie uwzględnia cią­
gle żaden „koszyk” — ani z 
O PZZ , ani z resortu. Przykład? 
Nie humorystyczny, lecz życio­
w y: proszę mi po o fic ja ln ej ce­
nie kupić rolkę papieru toaleto­
wego. A  przecież nie od dziś- w 
cyw ilizow anym  świecie jest to 
artykuł p ierw szej potrzeby...

A WIĘC 
DEKLARACJE?

W prowadzenie w  naszym kra­
ju powszechnego podatku od do­
chodów osobistych jest jednym 
z ważnych elem entów  tzw  pro­
gramu dostosowawczego jaki po­
stawili przed rządem eksperci 
reprezentu jący św iatowe instytu­
cje finansowe Od tego m in; 
uzależnia się dalszą pomoc kre­
dytow ą dla nas i dyskusję o ul­
gach w  system ie obsługi naszego 
kolosalnego zadłużenia. N ie ty l­
ko zresztą przed nami to stanę­
ło: bratankow ie —  W ęgrzy ma­
ją ten sam „zgryz”  co i my — 
i są w  te j dziedzinie już w  po­
równaniu z Polską ,,do przodu” 
Tu ani Bank Św iatow y, ani też 
M iędzynarodow y Fundusz Walut i  
w y  nam nie odpuszczą tego w aż­
nego z m akroekonom icznego pun­
ktu w idzenia warunku.

A je ż e l i . już tak ■ być musi, ' 
traktu jem y całą kwestię jako 
pewnik, że być w  pewnym 
momencie musi, to pozostaje 
kilka dalszych pytań. N a jw aż­
niejsze —  ito już wspom ­
niane przy podatku w yrów n aw ­
czym : od jak ie j kw oty należy 
„startow ać”  i jaką .przyjąć \ ha 
wyznacznik, do którego progres­
ja zwana fachowo liniową, wzno­
sić sie będzie jeszcze łagod­
nie? To naprawdę dylemat.. 
Dziś eksperci podpowiadają nam.

łosłownym  kilka ty lko cyfr. W 
sierpniu br. ceny skupu płodów 
rolnych wzrosły od kilkudziesię­
ciu do stu kilkudziesięciu pro 
cent, podczas gdy ceny zbytu o- 
raz detaliczne podskoczyły od 
kilkuset do ponad 1000 proc. W 
tym  samym miesiącu ceny sku­
pu trzody chlewnej były  wyższe 
od 75 do 158 proc. od cen lipco­
wych, zaś ceny zbytu mięsą i 
jego p rzetw orów  wzrosły od 248 
do 800 proc., a ceny. detaliczne 
od 300 do ponad 1200 proc.

W prowadzenie cen umownych 
um ożliw iło przetwórniom  samo­
dzielne podwyższanie procento­
w ego wskaźnika zysku na swoje 
w yroby. Na wysokość i zróżnico­
wan ie kosztów produkcji oraz 
peny zbytu i  pewnością wpływ  
jmiąły podwyżki ceń skupuj ,k<>s?- 
ty transportu, robocizny, a tak­

że chyba do 2-krotnej średniej
wysokości wynagrodzenia nale­
żałoby zastosować ów  łagodny 
podatek —  20 proc., czyli tyle,
o ile  się w przypadku w prow a­
dzenia takiego opodatkowania 
niejako automatycznie zwiększy 
nasze pobory.

A  co potem? Cóż, będzie owa 
lin iowa skala, która w  górnych 
przedziałach szacowanych teraz 
plus-minus na 6-krótną ow ej kra­
jow ej przeciętnej zarobkowej 
wyniesie już połowę tego, co u- 
y.y skamy. Pow iedzm y: średnia 
płaca .wyniesie m iesięcznie 
200 tys. zł; jeżeli zarobimy 
w skali roku ponad 14,4 min 
i ł  — wtedy zapłacimy z te­
go fiskusowi 7,2 min zł. 
Dużo? W  pojęciu tego, który le­
dw o w iąże dziś koniec z koń­
cem i m artw i się za co w yżyć 
do pierwszego — jest to kwota 
niewyobrażaln ie wysoka. A le  dla 
„rek in ów ” zarobkowych?

Przecież w  św iecie płaci się 
nawet i jeszcze wyższe podatki.
I ,je s t  to zjaw isko najnorm alniej­
sze, choć płatnicy na to ogrom ­
nie pomstują! A le  o tym — nie­
bawem. Jeszcze jedna uwaga: 
musimy, w  specjalnie w ypełn ia­
nych deklaracjach podatkowych, 
ujawniać w s z y s t k i e  źródła 
naszych zarobków; jeże li coś z 
nich zataimy a fiskus na to wpa­
dnie (są po to w  różnych kra­
jach tzw . policje podatkowe), to 
fm ansowo takiemu płatnikowi 
biada...

ODLICZAĆ, ALE CO?
Od podstawy podatków od li­

cza się w  różnych krajach różne 
rzeczy. Z podstawy opodatkowa­
nia wyłącza się np. pieniądze 
przekazywane na cele charyta­
tywne, wszelkiego rodzaju fun­
dacje itp. U nas, od b. niedaw­
na z podatku wyrównawczego 
też można określoną część do­
chodu przeznaczyć ' na podobne 
cele i również wyłączyć. I jest 
to prawidłowe. W  innych pań­
stwach odlicza się z kw oty zaro­
bionej to wszystko, co podatnik 
wyda np. na zakup dzieł sztuki, 
antyków  itp. (U SA ). Jest to bo­
w iem  w pewnym  sensie wartość 
ogólnospołeczna i pozostaje jak­
by w  dorobku narodowym.

Stąd np Am erykanie tak sza­
lenie W ywindowali na św iatowym  
rynku aukcyjnym  stawki za w ar­
tościowe płótna; te pieniądze w  
innym przypadku i tak zabrało­
by państwo, a tak przynajm niej 
ma się Picassa, czy Chagalla we 
własnym domu! Bywa, że podra­
bianego; ale są to replik i w y ­
sokiej klasy, a jeżeli zaginie ory ­
ginał — automatycznie niemal 
uzyskują jego materialną w ar­
tość!

Nam nie do Picassów i Cha­
gallów . Co wobec tego wyłączać 
z podstawy powszechnego opo­
datkowania w  Polsce? Cóż, jak 
w  „w yrów naw czym ”  proponuje 
się zwalnianie kwot wydanych na 
zakup i remont dom ów i miesz­
kań. To mądre. I tak doprowa­
dziliśm y do zdewastowania ogro­
mnej ilości posesji, których w ła­
ściciele nie m ieli z czynszów pie­
niędzy choćby na ,ićh bieżącą 
konserwację, a cóż dopiero ka­
pitalne rem onty i modernizację.

A le  nie ty lko to zamierza się 
z podstawy opodatkowania . w y ­
łączyć w  planowanym  powszech­
nym podatku od dochodów oso­
bistych. M ów i się m. in. o w y ­
datkach na zakup trwałego 
sprzętu gospodarstwa domowego
—  takiego jak pralki, lodówki, 
zam rażarki itp. Żarty? B ynaj­
mniej: przecież one teraz kosztu­
ją już w ręcz m ajątek i cała 
przeciętna rodzina czuje taki w y ­
datek długo „w  kościach” . M y­
śli się też i o inwestycjach typu

Że zam rożenie dotacji na pozio­
m ie z lipca br. Jednak przepro 
wadzone kontrole potw ierdziły, 
że w  większości spośród 13 ba­
danych zakładów mięsnych na­
stąpił znaczny, nieuzasadniony 
powyższym i przyczynam i, wzrost 
zysku tych producentów. Np. w 
Zakładach M ięsnych „Żerań”  ce­
na Zbytu kilogram a łopatki za­
w iera ła  nie 4— 6 proc. jak to by 
ło w lipcu, lecz 18,7 proc. zysku, 
na szynce ten procentowy 
wskaźnik także uległ znacznem.i 
podwyższeniu —  z 4— 6 proc. do 
17,7 proc. W  Okręgow ym  Przed 
siębiorstw ie Przem ysłu Mięsnego 
w  Łodzi przy analizie ceny zby 
tu kilograma schabu stwierdzo 
no 6-krotny wzrost wskaźnika 
zysku: z 4 do 24 proc., j aż 7- 
-krotny: z 2 do 14 proc. jego 
wzrost w  cenie boczku. Podobnie

wyposażenie warsztatów produk­
cyjnych i usługowych; podtrzy­
muje to, co jest już w  w yrów ­
nawczym  — dotacje' na cele spo­
łeczne, fundacje itp.

I  takie rozw iązanie jest mą­
dre, potrzebne. Oby się tylko w  
naszej społeczności rozpowszech­
niło i u trwaliło w  zwyczaju. 
Dziś nawet w ielcy potentaci prze­
m ysłowi na cele tak szlachetne 
jak np. na fundusz w alk i z ba­
kiem dają  kw oty tak śmiesznie 
riiskie, że czasem aż mi za nich 
wstyd je  kw itować w  Dzieniko- 
w e j rubryce „Łańcuch ofiarnych 
serc” . Bo hojniejsze od nich by­
wają... osoby prywatne!

A  WIĘC —  ZNOSIMY!
Jeżeli już będziemy m ieli pow ­

szechny podatek od dochodów o- 
sobistych (podobno już w  niez­
byt odległym  term inie), to w yk ­
ształci się wreszcie w  polskiej 
palestrze grupa specjalnych do­
radców podatkowych. Taka wą­
sko wyspecjalizowana, jak istnie­
jąca od dawna w krajach za­
chodnich, gdzie należy do adw o­
kackiej śmietanki i na jlep iej za­
rabiającej e lity  tej profesji. Bę­
dą tacy i u nas— chodzi tu o ’ e- 
galne zaoszczędzenie k lientow i 
kolosalnych wręcz pieniędzy. A 
za to się płaci. Jak dotąd ju ry­
stów znających się na zagadnie­
niach podatkowych mamy bar­
dzo niewielu, nawet w  tak w ie l­
kim  ośrodku jak Kraków. A le 
będą, będą — i to szybko.

Co przyniesie wprowadzenie 
podatku powszechnego od do­
chodów osobistych w  katego­
riach czysto fiskalnych? K ilka 
istotnych zmian. Przede wszyst­
kim  zniknie w , firmach ten obe­
cny 20-procentowy podatek od 
wynagrodzeń. A le jak mi mówi 
dyr. Jan Kubik — w iceszef kra­
kowskiej Izby Skarbowej, w re­
szcie zniknie wówczas i ten po­
roniony podatek wyrównawczy, 
którego nie k->chają nawet sami 
skarbowcy. N ie będzie też i Do­
datku od wynagrodzeń dodatko­
wych. Ot, choćby takich, jakie 
płacimy i my, dziennikarze od 
tzw. w ierszówki.

Tu wszakże inna kwestia: pew ­
ne kategorie płatników —  właś­
nie my, a także m. in. artyści 
np. plastycy, czy pisarze muszą 
być zwalniani od opodatkowania 
(częściowo) tak jest już i dziś z 
tytułu tzw, kosztów uzyskania. 
P lastyk musi kupić farby pę­
dzle, płótno itp. M y — encyklo­
pedie, słowniki, literaturę, perio­
dyki. Za to nam nikt nie płaci. 
N ie daje ulg przy zakupach. 
Idzie to wszystko z własnej kie­
szeni!

Co jeszcze zniknie? Zmora 
dyrek torów  i księgowych 
m. in. wszelkie popiwki, 
norm atywy, sankcje za przekro­

czenie funduszu płac itp. pocho­
dne — seria takich administra­
cyjno-finansowych rygorów . Szef 
powie: „panie Kowalski — daję 
panu 500 tys. zł m iesięcznie” . Jak 
tylko ma na to środki, to już 
wyłącznym  zm artwieniem  ow e­
go Kowalskiego będzie ile  z te­
go zapłaci podatku od dochodów 
osobistych! N ie będzie też podat­
ku dochodowego. W prowadzi to 
wszystko pewien porządek, ład
i - zasadę równości fiskalnej

Chyba' jakoś się w  takim  ukła­
dzie nauczymy żyć. Jasne, że po­
datków  nikt nie kocha; ale wszy­
scy na św iecie wiedzą, że trze­
ba je  płacić, bo i od tego zależy 
gospodarcza potęga państwa oraz 
jego świadczenia socjalne dla 
społeczeństwa —  obywateli m. in. 
na jgorzej sytuowanych. A do 
różnych świadczeń socjalnych już 
się przyzw yczailiśm y i źle  byłoby 
nam bez nich.

postępowały zakłady m leczar­
skie. R ów n ież tam trudno było­
by wyprow adzić zależność m ię ­
dzy wzrostem  cen skupu mleka, 
a podwyżkam i cen zbytu jego 
przetworów . Spośród badanych
21 przedsiębiorstw np. na mleku 
w  lipcu osiągany zysk w  11 za­
kładach wynosił ok. 6 proc., a 
w  pozostałych od 7,4 do 20,7 proc 
Natom iast w  sierpniu 9 z tych 
zakładów przyjęło  w  kalkula­
cjach cen zysk w  wysokości 15 
proc., a pozostałe od 11 do 23 

Z kolei zmiana stosowanej do
1.08 br. marży um ownej na tzw 
m arżę wynikową, będącą różni 
cą m iędzy ceną zakupu, a ceną 
detaliczną —  ustalaną samodziel­
nie przez handlowców — dała 
im m ożliwość — skwapliw ie w y­
korzystaną —  poprawy sytuacji 
finansowej swoich przedsię 
biorstw. A by  jednak zatrzeć 
wrażenie stosowania zbyt w yso­
kich marż, handlowcy posług: 
w ali się wskaźnikami procento­
wym i wyliczanym i od cen deta 
licznych, a nie cen zakupu, co 
znakomicie je  obniża.

(Inf. wl.) W  U  dni po I I  turze 
w yborów  do Sejm u P R L  Pań­
stwowa Kom isja W yborcza prze­
kazała krakowskiej Prokuraturze 
W ojew ódzk iej zaw iadom ienie o 
nieprawidłowościach w przepro­
wadzeniu ponownego głosowania 
w  Obwodowej Kom isji W yborczej 
nr 8 wchodzącej w  Okręg W y­
borczy nr 49. Obwód ten obej­
m ował dw ie małe wsie B ieńkowi- 
ce i Now a Wieś. Było tu upraw­
nionych do głosowania łącznie 
635 osób; przebieg w yborów  nad­
zorowała 11-osobowa komisja, w 
skład której m. in. wchodziło 
kilku przedstawicieli Kom itetu 
Obywatelskiego „Solidarność” .

P rzez cały dzień była ty lko j e- 
d n a taka pora, kiedy to owe 
osoby znalazły się wszystkie 
jednocześnie w lokalu wyborczym  
—  przed zakończeniem głosowa­
nia — ok. godz. 22 i przy licze­
niu głosów. Jednak już wcze­
śniej w  godzinach popołudnio­
wych, zastępczyni przewodniczą­
cej K om isji M agdalena B.-L. 
powzięła pewne podejrzenia, że 
coś jest tu nie tak, choć ilość 
wydanych kart wyborczych i od­
danych głosów zgadzały się. 
Skontaktowała się w ięc z działa­
czem „Solidarności” , mieszkańcem 
N ow e j Wsi Julianem M. Spraw ­
dzono czy wszyscy je j obywatele 
odnotowani jako ci, którzy g ło ­
sowali, faktycznie wzięli udział 
w  akcie wyborczym .

Jeżeli frekw encja w obwodzie 
bieńkowickim  była raczej skrom­
na, to w wypadku N ow ej Wsi 
wręcz, njirim ąlna — z 270 upraw­
nionych głosowało tam tylko... 11

osób. Jak się okazało w urnie 
znalazło się 37 fałszyw ych g ło ­
sów —  takich osób, które do g ło ­
sowania nie poszły —  w  tym  ty l­
ko jedna z B ieńkowie.

K iedy  i kto tego dokonał? P ro ­
wadzone przez Prokuraturę W o­
jewódzką w  K rakow ie śledztwo 
nie dało żadnego rezultatu: 
sprawców fałszerstwa wyborczego 
w jego trakcie nie ustalono. I  
tak ostatecznie umorzono je z te j 
właśnie przyczyny.

Co wobec tego stwierdzono? 
Fałszerstwa wyborczego dokonano 
przypuszczalnie w  godzinach 
12.30— 15. W tedy w  lokalu w y ­
borczym był obecny k a ż d y  z 
członków Kom isji W yborczej, 
choć nie jednocześnie. P rze ­
stępstwo wyborcze w  tym je ­
dnym obwodzie w  żadnym 
wypadku nie mogło w p ły­
nąć na ostateczne w yniki gloso­
wania w całym okręgu; można 
roboczo przyjąć tezę, że tak w ła­
śnie „popraw iono” fatalną tam 
frekw encję  wyborczą, popełniając 
zarazem przestępstwo z art. 189 
§ 1 K K . Zebrany materiał dowo­
dow y nie pozw olił na postaw ie­
nie zarzutu popełnienia tego czy­
nu komukolwiek z członków K o ­
misji W yborczej w  Bieńkowicach
— sprawca, czy sprawcy pozosta­
ją w ięc nieznani. A  ponieważ za­
rzut taki form ułu je się wyłącznie 
przeciw  konkretnej osobie czy 
osobom współuczestniczącym w  
tym przestępstwie — stąd umo­
rzenie całej sprawy. Od tego 
postanowienia zainteresowanym 
służy odwołanie do Prokuratur^ 
G eneralnej PR L . (t)



A DZIENNIK POLSKI

Q T T Q j J y l

Kilkumiesięczna cisza w  
dulogu Moskwa — Waszyng­
ton, która nawet nazywano 
zastojom, została przełamana 
w ciągu ostatnich dni: rozmo­
wy s prezydentem Bushem i 
sekretarzem stanu 3. Bakerem, 
jakie przeprowadził minister 
Szewardnadze, przyniosły znli­
cznie większy postęp niż po­
wszechnie się spodziewano. 
Tym samym została otwarta 
droga do szczytu Gorbaczow 
— Bush wiosną lub wczes­
nym latem przyszłego roku.

N a polepszenie sto­
sunków obu państw 
najbardziej w pływ a 
pozyskiwanie w za­
jemnego zaufania 
przez wydatne ogra­

niczanie zbrojeń atomowych i 
konwencjonalnych craz wnosze­
nie jawności do polityki, dyplo­
macji i przedsięwzięć wojsko­
wych. Trzeba w ięc powiedzieć, 
że w  każdej sferze dokonano o- 
statnio kilku kroków  naprzód.

D r o g a  do s z c z y t u  Z S R R  -  USA
Nastąpiło zbliżenie stanowisk w  
różnych sprawach i ogłoszono 
zapowiedź zawarcia nowych u- 
mów. Przyspieszy to zapewne 
negocjacje w  Wiedniu, które 
mają już w  1990 roku umożliw ić 
radykalne zmniejszenie efek tów  
wojskowych w  Europie.

W  dziedzinie będącej domeną 
supermocarstw — nuklearnych 
zbrojeniach na w ielką skalę —  
nowością jest uzgodnienie dzia­
łań kontrolnych jeszcze przed 
podpisaniem nada! negocjowa­
nego układu S T A R T  oraz zapo­
w iedź tzw. otwartego nieba, czyli 
rozpoznawczych lotów  obu stron 
nad terytorium  drugiej strony. 
W ycofując uzależnienie układu 
S T A R T  (dziś znacznie bardziej 
realnego niż do te j pory), od a- 
merykańskiego programu obro­
ny kosmicznej i decydując się 
rozmontować kontrowersyjną

stację radarową na Syberii —  
strona radziecka usunęła w  
dalszych negocjacjach kość nie­
zgody.

Duże znaczenie należy przypi­
sać porozumieniu o wym ianie 
in form acji i kontroli zasobów 
broni chemicznej, chociaż do je j 
zakazu pozostał jeszcze spory 
dystans. Natomiast zanosi się na 
to. iż jedną z głównych atrakcji 
zbliżającego się szczytu będzie 
umowa ograniczająca zakres i 
siłę podziemnych prób jądro­
wych.

N ikt oczywiście nie oczekiwał, 
że jak kam fora ulotnią się róż­
nice zdań i interesów. Pozostają 
sprawy sporne, jeśli chodzi o 
kon flik ty regionalne (głównie w  
Afganistan ie) jak też o redukcję 
niektórych rodzajów  zbrojeń. A le  
co najważniejsze, dominuje prze­
konanie, że ekipa Gorbaczowa i

administracja Busha potw ierdzi­
ły  swoje przyw iązanie do sto­
sunków bezkolizyjnych i w ięcej 
—  do współdziałania. Dały one 
temu w yraz w  konkretnych i 
daleko sięgających umowach.

Jest to sygnał /. n iecierp liw o­
ścią wszędzie oczekiwany. N ie 
trzeba chyba nikogo przekony­
wać, z jaką aprobatą przyjm u­
jem y go w  Polsce. Rzeczpospo­
lita wkraczająca na tor zasad­
niczych reform  potrzebuje jak 
pow ietrza przyjaznej atm osfery 
m iędzynarodowej. R ozw ój dob­
rych stosunków pom iędzy głów ­
nym i siłami naszego globu ułat­
w ia  stabilizację nowego ładu w  
Polsce i odnowę gospodarczą, u- 
w ierzyteln ia naszą politykę 
otwarcia na Wschód i na Zachód, 
jest całkowicie zbieżny z polską 
w iz ią  przezwyciężania podziałów 
w  Europie.

Gorbaczow w Watykanie, a czy papież w Moskwie? j
R zecznik prasowy Stolicy Apostolskiej potw ier­

dził oficjaln ie, że arcybiskup Angelo Sodano, 
kierujący sekcją sekretariatu stanu do spraw 

stosunków z państwami, czyli papieskim MSZ, od­
wiedził ambasadora ZSRR w  Rzym ie N. Łunkowa 
i przekazał mu odpowiedź papieża Jana Pawła II 
na list otrzymany od Michaiła Gorbaczowa 24 sier­
pnia br. Rzecznik dodał, że .,S tolica Apostolska w 
ostatnich latach nawiązała kontakty z przedstawi­
en ia m i Związku Radzieckiego zarówno w Rzymie, 
jak  i w siedzibach organizacji m iędzynarodowych  
i w Moskwie” . Prasa rzymska wyraża przekonanie, 
że oświadczenie rzecznika Watykanu jest częścią 
przygotowań do w izyty Michaiła Gorbaczowa, któ­
ra —  jak wiadomo —  wyznaczona jest na 25 listo­
pada. Gorbaczow jako pierwszy w  historii sekre­
tarz generalny KC  K PZR , odwiedzi Watykan i bę­
dzie gościem Jana Paw ła I I  na o fic ja lnej audien­
cji. W łoskie dzienniki wyrażają przyptisićzęfiie, że 
spotkanie Jan Paweł I I  — Gorbaczow doprowadzi' 
nie tylko do instytucjonalizacji stosunków Stolicy 
Apostolskiej z Moskwą, ale i do rozpoczęcia przy­
gotowań do w izyty  papieskiej w  ZSRR.

Wiadomo już, że papież złoży uroczystą w izytę 
na Węgrzech w  1991 roku, po pełnej norm alizacji 
stosunków dyplomatycznych Stolicy Apostolskiej z 
tym  krajem  i po przywróceniu swobód tam tejsze­
mu Kościołow i, który poza dwoma wyjątkam i po­
zbawiony był do niedawna prawa do zakładania 
i prowadzenia zakonów. W izyta w  ZSRR  —  stw ier­
dza się w  W atykanie —  mogłaby mieć m iejsce na­
w et wcześniej niż na Węgrzech, jeżeli rozwiązany 
zostałby problem statusu prawnego Kościoła uni­
ckiego (greckokatolickiego), zdelegalizowanego przez 
Stalina. Kościół ten działa obecnie legalnie na U- 
krainie, ale form alnie jest nadal zakazany. Równo­
cześnie uważa się w  W atykanie, że w  stosunkowo 
niedługim czasie w  porozumieniu z odpowiednimi 
władzami radzieckim i wytyczone zostaną granice 
archidiecezji w ileńskiej. Gdy to nastąpi, jurysdyk­
cja kościelna ze stolicą w  Białymstoku, będąca na­
dal form alnie częścią archidiecezji w  W iln ie, stanie 
się samodzielną, pełnoprawną diecezją, nie zaś, jak 
dotychczas —  administraturą apostolską, czyli ob­
szarem o nieuregulowanym  statusie prawno-koś- 
cielnym.

Jeśli przegramy-oddamy władzę
„Tak, to prawda —  zrezygnujem y z władzy, jeśli przegram y w 

wyborach parlamentarnych wyznaczonych na lu ty  przyszłego ro ­
ku”  — pow edział jeden z 9 członków najwyższego kierow nictw a  

Frontu, Sandinowskiego ..Jeśli doznamy porażki, uszanujemy wolę 
narodu, zrezygnujemy nie ty lko  z rządzenia. Usuniem y się tak ie  od 
władzy, jeśli tylko w N ikaragui utrzyma się wprowadzony przez 
nas plura lizm ” .

P
rzyszłoroczne wybory rzeczy­
wiście mogą stać się jednym 
z najważniejszych i najbar­

dziej brzemiennych w skutki w y ­
darzeń w porewolucyjnej historii 
Nikaragui. Mogą zmienić układ 
sił wewnętrznych, a najprawdo­
podobniej przyczynią się do po­
lepszenia stosunków pomiędzy 
Mauaguą a Waszyngtonem. Z 
cytowanej w yże j wypowiedzi 
B?/ardo Arce agencje wybija ją 
jf  izcze jedno zdanie o niezw yk­

łym brzemieniu —  że sandinow- 
cy ostrzegają, iż zdecydowani są 
przejść do w ojny partyzanckiej, 
jeśli opozycja w ygra w ybory i 
zdelegalizuje FSLN .

Ostatnie w ybory w  Nikaragui 
odbyły się w  1984 roku. W ygrali 
sandinowcy. T e  przyszłoroczne 
przew idziane są zgodnie z kon­
stytucją. W ybrany zostanie pre­
zydent, wiceprezydenci, 96 człon­
ków Zgromadzenia Narodowego, 
w ładze terenowe. W  tych w ybo­

rach mogą uczestniczyć wszyst­
kie partie zarejestrowane w Naj­
wyższej Radzie Wyborczej.

Za wcześnie na snucie prognoz 
na przyszłość. Większość przed­
wyborczych sondaży przepowia­
da w tej chwili zwycięstwo san* 
dinowców. Nie brakuje jednak 
opinii, że FSLN po raz pierwszy 
od dziesięciu lat będzie musiała 
podzielić się władzą.

Prezydent Kostaryki Arias 
twierdzi nawet, ie  gdyby ojciec 
nikaraguańskiej rewolucji — Ce­
zar Augusto Sandino żył dzisiaj, 
zapewne przeszedłby na stronę 
contras. Tak więc krytyków tego 
wszystkiego, co dotychczas zrobi­
li dla Nikaragui sandinowcy jest 
wielu*

cudowne 
dziecko filmu...

N iedawno prezydentow i Czecho- 
chosłowacji listy uw ierzytel­

niające złożył nowy ambasador 
Stanów Zjednoczonych. W  te j dy­
plom atycznej ceremonii nie by­
łoby nic niezwykłego, gdyby no­
w ym  wysłannikiem  rządu prezy­
denta Busha nie była... Shirley 
Tem pie Black, niegdyś cudowne 
dziecko film u  amerykańskiego.

Najczęściej jej osoba kojarzy się 
właśnie z tą dziedziną, tymcza­
sem, jak sama twierdzi, jej ka­
riera filmowa trwała 19 lat, pod­
czas gdy służba publiczna już o 
rok dłużej.

A  jak to się zaczęło? Karierę 
dyplomatyczną rozpoczęła w ro­
ku 1969 kiedy to Richard Nixon 
zdecydował, że powinna zostać 
przedstawicielem amerykańskim 
w Organizacji Narodów Zjedno­
czonych, pięć lat później Gerard 
Ford w roli ambasadora wysłał 
ją do Ghany, a następnie została 
pierwszą kobietą — szefem pro­
tokołu dyplomatycznego Białego 
Domu. Obecnie słynna Shirlejka 
zamierza przyczynić się do po­
prawy stosunków między Wa­
szyngtonem a Pragą. Jej atuty to 
doskonała pamięć, instynktowne 
wyczucie właściwych działań dy­
plomatycznych oraz łatwość na­
wiązywania kontaktów.

Z  początkiem września nasz 
kra j nawiązał stosunki dy­
plomatyczne na szczeblu am ­

basadorów ze Zjednoczonym i E- 
rr.iratami Arabskim i. A k t ten 
jest wyrazem już  od lat dobrze 
układającej się współpracy m ię ­
dzy obu naszymi państwami. To­
ru je  też Polsce drogę do zbliże­
nia z innymi krajam i Półwyspu 
Arabskiego, w tym  z zajmującą 
ok. 80 proc. pow ierzchni tego pół­
wyspu, bogatą Arabią Saudyjską.

Przypom nijm y: Zjednoczone 
Em iraty Arabskie to państwo o 
obszarze 77.700 km kwadrato­
wych, liczące około półtora m i­
liona ludności. Powstało ono w 
1971 roku, jako federacja sied­
m iu  księsiw -em iratów , które po­
przednio wchodziły w skład tzw. 
Omanu Traktatow ego. Te księ­
stwa to  Abu  Żabi, Adżman, Du- 
bai, Fudżaira, Ras al Chajma, 

S~ardża i Kalba. oraz U m m  a l- 
-K iw ain . Władcy poszczególnych 
em iratów  wchodzą w skład Ra­
dy Najwyższej, która jest głów­
nym  organem  władzy. Jej człon- 
kowłe wybierają spośród siebie 
prezydenta na pięcioletnią ka­
dencję (aktualn ie: szejk ibn Suł­
tan an Nahajun, wybrany już  w

1971 r. i reelektow any w latach 
1976, 1981 i 1986). Władzę w yko­
nawczą sprawuje rząd, na k tóre ­
go  czele stoi p rem ier mianowany 
przez prezydenta (obecny pre ­
m ier: szejk Raszid ibn Said al 
M aktum ). Doradczym organem  u -

nież złoża ch rom u , n ik lu , m iedzi, 
rudy żelaza i platyny. Z E A  mają  
też rozw in ięty  przem ysł p rze- 
tw órczy, w tym  oczywiście pe tro ­
chem iczny. M ając o lb rzym ie  za­
soby ropy  naftow ej Z E A  cierp ią  
jednak  na brak wody do picia.

stawodawczym jest Federalna Ra­
da Narodowa, w k tóre j zasiadają 
przedstawiciele wszystkich 
księstw.

ZE A  to  konglom erat różnych  
narodowości. Ty lk o  25 procent 
mieszkańców stanowią Arabow ie  
miejscouH. Pozostała ludność to  
cudzoziemcy, a wśród n ich A ra • 
bowie przybyli z innych rejonów , 
Irańczycy, Hindusi, Pakistańczy­

cy  i  Europejczycy. Religią j>ań- 
stwową jest islam. Jest to państwo 
bogate, a podstawą jego  gospo­
darki o lbrzym ie złoża ropy naf­
tow ej i gazu ziemnego. Ropa sta- 
noioi 95 proc. wartości całego 
eksportu. Zna jdują  się tu róto-

Pcrwstały tam  w ięc także zakła­
dy odsalania wody m orskiej.

Chociaż ty lk o  2,6 proc. pow ie­
rzchn i em ira tów  za jm ują  użytki 
rolne, i dzięk i urządzeniom  na­
wadniającym rów nież ro ln ictw o  
ma tam  pewne znaczenie gospo­
darcze. Upraw ia się tu drzewa 
owocowe, warzywa, zboże, hodu­
je  się w ielbłądy, kozy, owce, by­
d ło i drób. W  dużej jednak czę­
ści wyżywienie w tym  państwie 
zależne jest od im portu , na który  
może sobie ono wszakże łatwo 
pozw olić dzięki dew izowym do­
chodom  z rapy naftow ej, Lud ­
ność Z E A  trudn i także rze­

m iosłem , rybołówstwem  ł... poła­
w ianiem  pereł.

Z E A  m a dobre kontakty z  są­
siadami. W raz z innym i k ra jam i 
Za tok i Pe rsk ie j należy do Rady 
Współpracy Państw  Zatoki.

Państw o to ma aż cztery  m ię ­
dzynarodowe po rty  lotn icze (z  
dwoma z n ich w Abu Za b i i D u -  
bai, m ają bezpośrednie połącze­

n ie Polsk ie  L in ie  Lotn icze). W  
Z E A  pracu je w ielu specjalistów  
2 całego świata. Wśród nich znaj­
du je  się ok. 600 Polaków.

Nawiązanie stosunków dyplo­
m atycznych m iędzy naszymi kra ­
ja m i um ożliw i dalszy rozw ój 
w zajem nej współpracy gospodar­
czej, dla k tó re j szlak jest ju ż  n ie­
co  przetarty  dzięki utw orzeniu  
w ub. r. pierwszego polskiego  
przedsiębiorstwa handlowego w 
Dubai i dzięki działalności „P o l-  
serwisu". Nasze o fe rty  *<? korzy ­
stne dla obu państw i spotkały 
się z  Z E A  z zainteresowaniem.

Opracowanie: 
K A Z IM IE R Z  F O R T U N A
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Po piłkarskim weekendzie

Powrót z tarczq...

“ Ł l i m ,  od najprzyjemniejszej nlezpodzlank^
Hutnik, który pokonał lidera na jago w łasnych ^
jest z tym  zespołem? —  zastanaw iają się n ie ty lko  na jw iern iejs i jego

^ K le d fp ^ k a r z e  z Suchych S taw ów  skazywani są na porażką wygry­
wają G dy spisują się przeciętnie, potra fią  płatać m iłe fig le . Co by 
nie mów?ć, po w g ra n iu  z Z a g łę b ie m w W a łb r z y c h u z n ó w w K ra k o -  
w ie  odżyły nadzieje na awans Hutnika do I  lig i. Inna p a, ze do 
końca rozeryw ek  jeszcze bardzo, bardzo daieKo. . „  .

K iedy  w iślacy trenow ali w Zakopanem, a w  sobotę wybrali się na 
mecz kontrolny do Sosnowca nie było z mmi. .t̂ e.n®J“‘^ * ‘ełn‘a 
K . Km iecika. Pan Kazimierz wsiadł w s w o j  samochod i przyjechał na 
stadion Kabla, gdzie Wawel podejmował Lubliniankę (0.3). Czyżby 
zainteresował się on którym ś z zaw odników ? Jeśli tak, to nie z Wa­
welu. Wśród gości w yb ija li się: Sławomir Swiętek (w ychow anek Stali 
Kraśnik, któremu zawraca już w  g łow ie  Radormak ' G ^ s  Katowice) 
oraz Janusz Romaniuk (w ychow anek Motoru, krotko, tuz przed powo­
łaniem  do wojska, był w Tarn ov ii), k tóry do złudzenia w ruchach 
i sylw etce przypom ina An drze ja  Iwana.

A ż  pięć drużyn na czele tabeli trzec io ligow ej, a wśród nich nowo­
sądecka Sandecja, która zmarnowała szansę na powtórne objęcie sa­
modzielnego przodownictwa, tracąc punkt na własnym boisku z Kar­
patami. Nasz sprawozdawca, red. P io tr  G ryźlak  dziwił się, ze tylko 
niektórzy gracze, jak: Głuch, Krok i Nosal wykazywali chęci do gry. 
Czyżby pozostałym  nie zależało na pow rocie do I I  ligi? •

Sym patyków  Cracovi musiał ucieszyć fak t pozyskania Zbigniewa 
K la ji. T ym  bardziej, że należał on w  meczu z Hetm anem  do pierwszo­
planowych postaci na boisku, strzela jąc jedną bram kę a drugiej bę­
dąc współautorem. Także pow rót do bram ki Holochera przyczynił się 
do zwycięstwa drużyny i awansu na 7 m iejsce tabeli. T rz y  punkty 
straty do ścisłej czołówki w inno zachęcić b iało-czerw onych do pracy. 
Licznem u gronu sym patyków  m arzy się przecież pow rót ulubieńców 
do I I  ligi. I jeszcze jedno, apel zaw odników  i działaczy do najbardziej 
n iesfornej grupy sym patyków  o kulturalne zachowanie spotkał się 
tym  razem  z pozytyw nym  oddźw iękiem . Podczas meczu nie słysze­
liśm y wulgarnych przyśpiew ek i po meczu nie doszło do chuligań- 
skich ekscesów.

I wreszcie coś drgnęło w  Garbarni. Drużyna przywiozła jeden
punkt z Dębicy. A le  obie drużyny okupują ostatnie m iejsca _w ta­
beli. Dopiero w  najbliższym  m ocni z G órn ik iem  na G órze Parkowej 
przekonam y się, czy „ch loncy" z Lu dw in ow a”  m ają już kryzys za so­
bą. (F )

Furtok w Kamieniu
Do Kam ienia, gdzie nasza p ił­

karska kadra przygotow u je 
się do ju trze 'szego meczu e lim i­
nacyjnego; % Anglią dotarł gra­
jący w  H SV  Ham burger —  
Fartok. Do Polski przylecieli 
także ryw a le  Po laków  —  podo­
pieczni B. Robsona.

Przypom inam y, że dziś w  Ja­
strzębiu odbędzie się mecz dru­
żyn młodzieżowych Polski i An­
glii.

Medale „wojskowych”
W e W rocław iu  zakończyły się 

międzynarodowe MP w  strzela­
niu śrutowym. Dobrze spisali ■się 
w nich reprezentanci W awelu. V/ 
konkurencji skeet zw yciężył Ta ­
deusz Szamrej 197 pkt (rekord 
Polski), który w yprzedził — oo 
barażu —  Piotra Nowakowskie­
go 194 pkt. W  konkurencji tra^J 
Roman Dunicc był trzeci 178 
pkt., a Andrzej Szymański piąty 
175 pkt.

Federacja jest potrzebna!
Zdaniem większości, i to olbrzymiej, swych członków (czytaj: man- 

datariuszy wyłonionych przez poszczególne okręgowe związki spor­
towe) Krakowska Federacja Sportowa jest potrzebna. A przynajmniej 
do czasu, gdy nowe władze terytorialne, w  wyniku wyborów, nie 
znajdą innej formuły dla struktur sportowych lub przedstawiciele 
związków okręgowych nie zadecydują inaczej. Ten akcent dominował 
podczas wczoraj odbytego zebrania wyborczo-sprawozdawczego KFS.

Obrady m iały jednak bardzo 
burzliw y przebieg, gdyż już pod­
czas zatw ierdzania ich porząd 
ku i regulaminu, wiceprezes 
K O Z P N  mgr Franciszek Hyla po­
stawił wniosek o przedłużenie 
kadencji zarządu z uwagi na o- 
becną sytuację: wielką niewiado 
mą przyszłych struktur kultury 
fizycznej. Było to w ięc niejako 
votum  zaufania dla ustępującego 
zarządu na okres do czasu w y ­
borów  w ładz terytoria lnych pod 
stawowego stopnia. Tym czasem  
zarząd K F S  głosami 12 na 21 o 
becnych członków zarządu nie 
podzielał wniosku Okręgowego 
Zw iązku P iłk i N ożnej (!? ). W  e-

Remis mistrzów
W  spotkaniu I lig i bokserskiej 

Igloopol zrem isował w  Gdań­
sku ze Stoczniowcem 10:10. 
Punkty dla aktualnych m istrzów 
kra ju  zdobyli: Łukasik (w alko­
werem ), Walejko, Wasiak, Kry- 
siak (w alkow erem ) i K lepka.

Pozostałe w yn ik i: G K S  Jastrzę­
bie —  Górnik Sosnowiec 16:4 
Gwardia —  Czarni 11:9, Zagłę­
bie Lubin —  Legia  11:9. W  ta­
beli prowadzą Czarni 13 pkt. 
przed Gwardią 13 i Igloopolem  
12.

Wygrana na pożegnanie
Zakończyły się rozgryw k i w  I 

lidze żużlowej. W  swoim  ostat­
nim spotkaniu zdegradowana już 
wcześniej do I I  lig i Unia T a r­
nów (8. lokata w  tabeli) w ygra ­
ła u siebie z Polonią Bydgoszcz 
51:39. N a jw ięce j punktów zdoby­
li: Rempaia 13, Kapustka i S ty­
czyński po 11 —  Woźniak 14.

Pozostałe w yn ik i: Stal Rz. _  
R O W  55:35, Falubaz —  Stal G. 
55:35, Ostrovia — W ybrzeże 36:54 
M istrzem  kraju została Unia 
Leszno, która w yprzedziła  Falu- 
baza i ROW.

Oczywiście Andrzej
Im ię b. piłkarza G K S  K a to ­

w ice a obecnie FC Koeln  brzmi 
Andrzej, a nie W ojciech (był to 
b. piłkarz Zagłębia) jak podałem 
w e wczorajszych „ripostach” 
Przepraszam.

fekcie  upadł on głosami manda- 
tariuszy zebrania (26 przeciw  13). 
I doszło do w yboru  nowych 
w ładz. Na tak ie dictum  przed­
staw iciele K O Z P N  opuścili ze­
branie jeszcze przed wyboram i.

Ten  początkowy zgrzyt zacią­
ży ł na późn iejszej dyskusji. Z a ­
brakło głosów  twórczych, nie do­
konano (poza sprawozdaniem  u- 
stępujących władz) analizy do­
tychczasow ej, ponad 4-letniej, 
działalności: co było  dobre a co 
złe, z jak im i kłopotam i borykały 
się zw iązk i, co należałoby uspra­
wnić w  działalności Federacji. 
Udzielono zarządow i absoluto­
rium  i dokonano jawnych w yb o­
rów  nowych członków  zarządu: 
26 przedstaw icie li zaproponowa­
nych^ przez zw iązk i okręgow e oraz 
5 osób z sali. Na pierw szym  po­
siedzeniu zarządu prezesem  w y ­
brano Edwarda Surówkę.

•fr
Podczas zebrania w iceprezydent 

m. K rakow a Marek Paszucha, do­
konał odznaczenia najbardziej 
zasłużonych działaczy sportowych. 
M. in. K rzyż  Kaw alersk i OOP 
otrzym ał Edward Surówka, Sre­
brny K rzy ż  Zasługi — trener k a ­
dry narodow ej kajakarzy Jerzy 
Dziatkow iec, a B rązow e Krzyże 
Zasługi —  Małgorzata Kubik i 
Ludwik Frey.

Do tem atyki obrad wkrótce po­
wrócim y. (J A F )

SPRINTEM...
MINNEAPOLIS. w  biegu 

i maratońskim zwyciężył Ja- 
1 “ *.cki (U S A ) p„ ed p0iaktem

Niemczalp>m.
• n ^ B U N .  ! I - l ig 0w y  AZS

Lublin wzmocnią dwaj *a- 
1 wodnicy mistrza ZSRR w ko- ,
Kn«^.W?e^  Stroitiela Kijów: , 
K°pyl 1 Kaczergin. j

Może skorzystasz?

Dr?v^k° TKKF ZSMP niL
rate w  « i - Zi fPi Sy na za^ cia ka" 
n l *  w  bokserskiej KS „Hut-
czwartw;' Pt^ < * * e g o ,  wtorki i

j .  .‘ Sodz. 20. Zajęcia pro-
dan mstruktor posiadający II
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Z  «ł«bokdm talem tawiadamiamy, i ,  w dniu 8 października 1989
roku zmarł

mgr IGNACY KUNYSZ
w f r  Wydzia,U kredytów w Banku Pr« mysiowo- 
Wielicace. Odznaczony wieloma odznaczeniami pań* 

. . stwo-wymi 1 branżowymi

=SśSEssttŜ tar̂  ~ '* 3:
!*  Zmar!e* °  »&ładamy wyrazy głębokiego współczucia.

Dyrekcja i pracownicy 
_______ Bank"  Prsemysłowo-Handloweico w Wieliczce

*  głębokim żalem zawiadamiamy, ie  w  dniu 8 października 1969 r
zmarł

mgr IGNACY KUNYSZ
Przewodniczący Hady Nadzorczej „Społem”  Powszechnej Spółdzielni 

Spożywców w  Wieliczce 

• J L S ? -  Utr* ClliŚmy d,u« ole‘ nie8o. oddanego działacza naszej

dzi$Ja  ̂ we wtorek 10 paź­
dziernika •  godz. 12 w  kościele 00. Reformatów w  Wieliczce.

Rada Nadzorcza. Zarząd I pracownicy 
„Społem”  PSS w Wieliczce

Z głębokim  żalem zawiadamiamy, ie  W dniu 6 października 1989 r. 
zasnęła w  Panu

4- t  P.

KRYSTYNA z Nowińskich 1° Piwowarczykowa 
2° Japowa
lek. medycyny

Msza *w . żałobna odprawiona zostanie w  dniu pogrzebu w ko­
ściele Sw. Anny o godz. 8.30.

Pogrzeb odbędzie się w  środę U  października o godz. 10.40 na 
cmentarzu Rakowickim.

M Ą *. SYN. RODZINA

Z głębokim ia lem  zawiadamiamy, że w  wieku 32 lat odszedł na 
wieczną wartę

ROMAN RYCAJ
H AR CM ISTRZ

Odszedł Druh skromny, w ielkiego serca, bezinteresowny w  służbie 
dzieciom i bliźnim.

Pogrzeb odbędzie się w  środę 11 października O godz. 12.30 na 
cmentarzu w  Krakowie — Batowicach.

Zuchy harcerze i instruktorzy Szczepu ZH P  „Walterowey”, 
Hufca Z H P  K raków  — Śródmieście 

Krakowskiej Chorągwi ZH P

8. f  p.

HELENA KOLESZYŃSKA
z domu ROGOWSKA

ukochaana Żona. Matka Babcia zmarła w  dniu 8 października
1989 r.

Nabożeństwo żałobne odprawione zostanie w czwartek 12 paź­
dziernika o godz. 8.30 w  kościele św. Mikołaja w  Krakowie.

Odprowadzenie Zmarłej na miejsce wiecznego spoczynku na cmen­
tarz Podgórski nastąpi w  tym samym dniu o godz. 14.00.

O czym zawiadamiają ^  SYNOWIE, SYNOWE. WNUKI

t .Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 8 października 
zmarł w  wieku 64 lat

ł.t ł.  
mgr inż. BOLESŁAW MISZCZYSZYN

nas* najdroższy Mąż i Ojciec, były długoletni pracownik 
„Miastoprojektu”  w  Krakowie.

Nabożeństwo żałobne zostanie odprawione w  kaplicy na cmen­
tarzu Rakowickim w środę 11 października o godz. 12 30. 

Pogrążeni w  głębokim żalu
ŻONA. SYN, SIOSTRY i RODZINA 

*• t P.

ADAM  WACH
najukochańszy, jedyny Syn. Mąż. Ojciec, Zięć i Dziadziuś, zmarł 

nagle dnia 4 października 1989 r. W wieku 44 lat. 
Nabożeństwo żałobne przy Zmarłym odprawione zostanie w  kapli­

cy na cmentarzu Rakowickim, w  środę 11 października o godz. 10. 
po czym nastąpi odprowadzenie Zmarłego na miejsce wiecznego 
spoczynku.

Pogrążeni w  głębokim smutku
OJCIEC. ŻONA, CÓRKA. ZIĘĆ W N U K I i RODZINA 

Prosimy o nieskładanie kondolencji.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, źe w  dniu 4 października 1989 r. 
po długiej i ciężkiej Chorobie przeżywszy lat *3. odeszła od na*

Mamusia

i. t P. 

ELŻBIETA GROMCZYŃSKA
■ doma STOLARZEW ICZ

była więźniarka obozu koncentracyjnego Rawensbruck, odznaczona 
Krzyżem  Oświęcimskim.

Msza św. żałobna odprawiona zostanie w kościele parafialnym 
św. Stanisława Kostki w  środę 11 października o godz. 7.30.

Nabożeństwo żałobne i odprowadzenie Zmarłej na miejsce wiecz­
nego spoczynku, nastąpi w  czwartek 12 października o godz. 14.80, 
na cmentarzu Rakowickim.

CÓRKA, SYN, SYNOW A, ZIĘĆ i WNTJKI 
Prosimy o nieskładanie kondolencji.

Z żalem zawiadamiamy, że S października 1989 roku zmarł 
wieloletni instruktor harcerski Druh Harcmistrz

i - t P .

ROMAN RYCAJ
Podczas swojej służby instruktorskiej pełnił szereg odpowiedzialnych 

funkcji wychowawczych.
Pogrzeb odbędzie się w środę 11 października 1989 roku o godz.

12.30 na cmentarzu w Krakowie — Batowicach.
Instruktorzy wczepów  

„Zielonej Trójki”, „Walterowey” 
ora* Związku Harcerstwa Polskiego 

Kraków — Śródmieście

W piątą rocznicę śmierci

śp. dra CZESŁAW1A KLIMOWSKIEGO
zostanie odprawiona msza św., w  Kolegiacie św. Anny, w  piątek 

13 października 1989 r. o godz. 19.30 o czym zawiadamia

RODZINA

M— — W S — 8BP— BMBBEBSWI— Ba— —

Za spokój duszy

śp. prof. dr MARII DOBROWOLSKIEJ
pedagoga, wykładowcy WSP, wspaniałego Człowieka, serrdecznie 
oddanego młodzieży — zostanie odprawiona msza św. w  czwartek 
12 października 1989 r. o godz. 19.30 w  kościele św. Anny w  Kra­
kowie, o czym zawiadamia wszystkich zachowujących Ją w  pamięci

CZESŁAWA K AN IA -Z IM O LZAK

W drugą bolesną rocznicę śmierci

śp. ANNY  z Nitarskich KURYŁOWICZ
odprawiona zostanie w  dniu 12 października 1939 r. o godz. 7, w  ko­
ściele Najświętszej Marii Panny z Lourdes msza św. za spokój du­

s zy  Zmarłej o czym zawiadamiają życzliwych Jej pamięci

CÓRKA z RO D ZINĄ

Koleżance

BOŻENIE KULI
składam y w yra zy  g łębok iego 
współczucia z powodu śm ierci 
O jca.

Zarząd SnóMzielnś 
„G a l-Skór”  

ko leżank i i  koledzy

PRACA

Z A T R U D N IĘ  chałupniczo posiadaczy 
m aszyn dziew iarskich, do produkcji 
sw etrów . Z ak op fn e  — Olcza, Staelio- 
nle 14. tel. 19-10.
Z A T R U D N IĘ : spawaczy RS, m ontera
— Zakład Insta lac ji Sanitarnych. 
Tel. S7-32-96. g-33853
W Y T W Ó R N IA  zatrudni na korzyst­
nych warunkach: Ślusarzy, tokarzy, 
elektrom echaników , pracow nika f i ­
zycznego do m agazynu, Tel. 21-26-54.
21-23-03. K-8773
Z A T R U D N IĘ : m urarzy, zbrojarzy , 
robotn ików  budowlanych, tel. 34-53-59, 
7—8 lub po 19.

NAUKA

T Ł U M A C Z E N IA  dokum entów  na )v- 
zyk  n iem iecki. Te l. 33-50-54._______
M A T E M A T Y K A , fizyk a  -  inż. Fus 
T e l 33-65-58. g-41412

_________SPRZEDAŻ________
FU TR O  z  nutrii ciem ne, rozm iar 46 
165/110/118 — sprzedam. Tel. 47-36-08. 
w  godz. 16— 18
K O M P L E T N Y  w indsurfing  — sprze-
dam. Te l. 37-6S-70, (8—16).______________
SPR ZE D A M  szczenięta ow czark i n ie­
m ieck ie. U l. Podgórk i Tyn ieck ie  100.

_______________ __________g-463ti0
G R Z E J N IK I Żeliw ne — sprzedam. —
Tel. 11-10-24._______________________ g-38^85
N O Z  kraw ieck i, overlock  — sprze­
dam. Te l. 11-08-38. g-42079

• l I l l I l l l I f l l lK I l I l l i i l l l l l l lK I l l l l l I I f r

PRZEDSIĘBIORSTWO 2 
WIEOBRANZOWE

Spółka *  o.o. S
S  oferuje po cenach fabrycz- "
S  nych sprzęt lirmy Blaupunkt “

! zc składu celnego Profus S
jg Blaupunkt (Warszawa) — "
2  odbiór w  Krakowie. Telewl- S
®  *ory, magnetowidy, kamery, “
S  radioodtwarzacze samoeho- 5
2  dowe.
■» M
S  Informacja: teł. 37-82-11, w S
5  godz. 9— 12, pl. Wiosny Lu - ■“
S  dów 9 w  godz. 11— 19 (sklep S  
S  Inter Young).
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LOKALE

M IE S Z K A N IA , dom y, parcele — po­
średn ictw o — Brzezińska, os. Stalo­
wa 14 /9. tel. 44-20-96 — w tork i — 
czw artk i, ( 10—1?).
K U P N O  — sprzedaż — zam iany . w y ­
na jm ow an ie — M ańkowski — Stra- 
dom  5. K-37173
„E lłR O M A R K E T *  — pośrednictwo od 
poniedziałku do piątku, tel. 12-40-54.
godz. 10—17, __________  g-82233
Z A M IE N IĘ  M-S, w łasnościowe. 2-po- 
k o jow e, z kuchnią, 51 ms. M lstrzejo- 
w ice na duże 3-pokoJowe niewłasno- 
ściow e, w  Śródm ieściu lub K row o- 

i drzy. Te l. 47-36-08, w  godz. 16—18.
. __________ __________________________ g-82761

PO SZU KU JĘ  do w yn a jęc ia  — dwu- 
! lub trzypokojow ego, superkom fort — 
i te le fon , garaż, centrum . Te l. 44-31-44
i ______________________________________ 8-47565

B W IPO K O JO W E . ciche, te le fon , za­
m ienię na dwa oddzielne. — T e l
44-10-76. ________________________ g-41071
PO SZUKU JĘ lokalu na zakład uslu 
gow o  -  produkcyjny, w  ok o licy  Bro­
now ie. Te l. 37-65-70, (8—16).

'________________________________g -4721 fi
DWUPOKO.TOWE Śródm ieście -  
K row odrza  <osiedla) — p iln ie kupi -  
„E U R O M A K K E T” . Te l. 12-40-34. godz.
ife—17._______________________________ g-82240
P R A C U JĄ C A  — poszukuje pokoju 
ew entualn ie za pomoc. Tel. 34-54-83.

______________________ gk-o
M A ŁŻE Ń S T W O  z dzieckiem  w yn a j­
m ie m ieszkanie na okres 3 lat. w  
N ow e j Hucie. — O fe rty  z cena — 
4-723 „P ra sa " K raków , W iślna 2.
DW U PO KO JO W E — w łasnościow e —
34 m*. Olsza I I , zam ien ię na w lek- 
sze kw aterunkow e lub spółdzielcze. — 
O fe rty  41609 „Prasa ”  K raków . W iś l­
na X.

O PO LE — m ieszkanie w łasnościowe, 
superkom fortow e, 47 m2. zam ienię na 
K raków  lub sprzedam. O fe rty  41733 
„P rasa ”  K raków . W iślna 2.

n ier u c h o m o śc i

DOM Y. m ieszkania, kupno — sp rze ­
daż, spółka prawnicza — Stradom  11. 
w tork i, środy, czw artki, 12—18.
_____________________________  g-353?.7
DOMY, m ieszkania, kupno — sprze­
daż „P e r fe c t ” , Basztowa 18._______
ŁA D N IE  um eblowany sklep a trak­
cy jn ie  zloka lizow any (przystanki) -  
oddam w  dzierżaw e. Cena 200 dola­
rów  m iesieczn ie z gó ry  za cały okres 
O ferty  82724 „P ia s a ”  K raków . "W ielo*
pole 1.________________________
W ILLE , parcele pośrednictwo — mur 
Koszek. D zierżyńskiego 8 — ponie- 
działki. środy, 10—17.
M IE S Z K A N IA , dom y kupno — sprze­
daż. 18 Stycznia 55 /55 — w tork i — 
czw artki. g-38619
„P E R F E C T ”  — domy, m ieszkania ~  
szybkie kupno, sprzedaż, w yn a lm o- 
wanie. Basztowa 18 g-35148

usługi

„D Y W A N  SE ItW lC E ”  — czyszczenie 
dyw anów , tap icerk i W A P-em . Danek.
Tel. ?3-01-39._______________________g-42788
Ć Y K L IN O W A N IE , lak ierow an ie — K o .
gut. tel. 12-19-31._________________g-420?S
D Y W A N Y , tapicerk*; — szybko czy- 
ści Spółdzielnia, tel. 34-36-49. 37-17-Ś1. 
M O N T A Ż  drzw i harm onijkow ych  — 
zam ków. G urtler — tel. 11-78-04. 
________ ;________________ _____________ B-451’ 0
C ZYS ZC ZE N IE  dyw anów , 
Pietrzak . Te l. 12-19-98._____

tap icerk i

PR ZE STR A J  A N IE  O TVC  — video  
F*l/Secam /Pal, fon ia 5.5/6,5 MHz. — 
G w arancja. K raków , ul. Heltm ana 70. 
te l 66-13-80, (9-—11). ___________
T A N IO  — sprzęt audio — video  z 
gwarancją. przestra jan le sprzętu 
R T V  i v ideo, serw is m ikrokom pute­
rów , specja listyczne usługi e lek tro­
n iczne, fo togra ficzne , plastyczno-de- 
koratorskle, arch itektoniczne, tłum a­
czenia — o fe ru je  firm a ..B A S T E K ”
os. Strusia 4/8 tel. 48-06-54.__________
v i d e o  „S O U V E N IR ”  — rejestracja
uroczystości. Te l. 47-34-90.____________
„D Y W A N  — SE RVICE” ! Czyszczenie 
dyw anów  — tap icerk i W A P-em . —
r>anek,_ tel._33-01-39._____________________
PR Z E PR O W A D Z K I — fachowo. — 
W arczyński, te l 33-11-17.
Ć Y K L IN O W A N IE .
tel. 37-20-91.

— Klimek —
0-455C8

ŻA LU Z JE  przeciwsłoneczne — zakła­
da „A tu t” . — K raków , tel. 21-65-51 
(7—9)._______________________________ g-41319
Ć Y K L IN O W A N IE
12-69-13.
A U T O H O LO W A N IE
66-04-72.

M ichorczyk tel.
g-33044

Palka — te l, 
g-44763

ŻA LU Z JE  przeciwsłoneczne, tap icer- 
ka drzw i w ykonu je. — Sobczyk, tel
1S-13-91._____________________________ g-81331
C ZYS ZC ZE N IE  — dyw anów  — tap i­
c e rk i 'W A P -e m  — Inż. W ęgrzyn , le i
55-13-31._____________________________ g-44083
W Y P O Ż Y C Z A L N IA  przyczep  bagażo­
w ych. W zgórza K rzesław ick ie. G rolc- 
k iego  17. tel, 43-45-93. czynna 3—17.
___________________________ __________ g-32042
V ID E O B A JT ! -  Po leca  przestrajanie 
te lew izorów  ns system  pal/secam. 
M ontaż w  domu klienta. Tel. 22-15-54
<9—12).________________  g-392S?
C ZYSZC ZE N IE  dyw anów  i tap icerk i 
sam ochodowej — Soja  — tel. 55-04-02.
__ _______________ ___________________ g-46403
D E ZYN SEK C JA, deratyzacja  — pre­
paratam i zachodnim i. — G ra jn ert — 
tel. 55-75-52. g-44832
V ID EO  — ~S O U V E N IR ! Bejestracja  
uroczystości. Te l. 47-34-90 od 15.
___________________________________g -40458
H A K I ho low n icze — m ontuję, w y- 
konuję. Chrzanów , tel. 28-29.
______________________________________ g-23795
U K Ł A D A N IE  w yk ładzin  podłogo­
w ych  B lros — tel. grzecznościow y
43-52-76._____________________________ g-42717
K A R N IS Z E  alum iniow e, kom p lety  ła­
zienkow e — m ontuję. Te l. 66-70-62.
_________________________________ g-42026
U K Ł A D A N IE  parkietów . Stochmal —
tel. 43-11-59. ___________________ g-44758
D O M O FO NY, z asy, telzasy — Fo- 
nex. Te l. 37-68-76, 4S-08-80.
______________________________________ g-82388
Ć Y K L IN O W A N IE  — W rób lew ski. —
Tel. 12-68-49.________________  g-42760
S P R Z Ą T A N IE , m ycie  ok ien  —  dla 
Instytucji. Te l. 55-13-31, 
P O R Z Ą D K O W A N IE  p laców  oraz po­
sesji, w yw óz gruzu i śm ieci — po­
leca — Szmania. te l 37-65-44. od 9 
do 20. g-45859
T A P E T O W A N IE  z 
F inster — tel. 
12-27-03. (10—18)

m alowaniem  — 
grzecznościowy

PR O JE K TO W A N IE , d ig ita lizacja , na­
św ietlan ie k lisz obw odów  drukow a­
nych  na fo top lo terze . „F T R O N IK ”  — 
Zem brzyce, teł. 190, tlx35394. — Kra-
ków. teł. 33-38-11.__________________ _
S Z Y B Y  term oizo lacyjne. szklenie 
okien. akw aria, terarla, gabloty 
szklane — w yk on u je  zakład Obróbki 
Szkła, W ęgrzce 66 — tel. 12-40-33. 
w ew n. 166. g-462łl

W O D .-K A N .-G A Z  — w yk on u j*  „s a -  
n itex ”  — tel. 66-00-««, w ew n. 124.
................ ..................
B O AZE RIĘ , z m ontażem  — poleca -
W illex . Te l. 43-09-63.
_______________________  g -48032
P R ZE STR A JA N IE  Pal/Secam/Pal, fo ­
nia 5.5 /6.5 MHz. — G w arancja ! Kra 
kćw, Prądnicka 31.
____________________ g-34p72
a n t e n y  R TV  — m ontaż — w ysosa 
jakość — gwarancja. — Złotek, tel.
33-88-30.______________________g -29903
K X PR E s — m ontuje w  dniu zgłosze­
nia okapy nadkuchcnne (w en ty lator) 
okapy nad terma gazowa, drzw i har­
m on ijkow e (rów n ież n ietypow e), w y ­
ciszanie drzw i — zamki. Teł. 33*37-3: 
(7—17) ___________________ g-45129
ż a l u z j e  przeciwsłoneczne srebrzy 
ste i ko lorow e — montuje. — Tel
37-53-16.______________ g.ąą6l7
Ć Y K L IN O W A N IE . układanie, lakie­
row anie — K lara. tel. 47-84-97.
_______________________  , g-444ia
O K A P Y  kuchenne i nad term y, ta- 
p icerkę drzw i zam ki patentowe, 
d rzw i harm onijkow e, boazerie z mon­
tażem  — poleca A BK U S . Tel. 44-42-38. 
44-60-45. . ff-62Z$l
A N T E N Y  B T V  — instaluję. Barket.' 
tel. 34-53-23. ' g-43723
M O NE TY, banknoty, medale, żnaezki 
pocztowe, stare listy, pocztów ki — 
kupi sklep F ilateliś tyczno - Num iz­
m atyczny, K raków , K row oderska 61.
__ ________________________ ___________ g-373W
m a s a ż  sportowy, selaksujacY. od­
chudzający, zapobiega jacy i likw idu ­
jący  bóle kręgosłupa. M gr Ttybuleo. 
tel 33-15-54, (18—21).
______________________ _______________. <-42101
V IDEO G A M A  — w szelk ie usługi v l- 
deo kamerą. T e l 11-81-S3.
__________ — ___________ g-44028
M A LO W A N IE , tapetowanie — Roz- 
kosz. tel. grzecznościow y 33-43-21.
P^ 17___________________  g* 44326
A U T O R Y Z A C JA  FSM. — KońserwU 
1e F ia ty  123 bis w  krótkich  term i­
nach. K raków . Dzierżyńskiego 122a
______________________________ g-453&
C H R ZC IN Y , w esela, śluby i wszeikte 
n ietypow e- re jes tru ję  fachow o 
V IDEO K R A K  -  tel. 87-68-60. — Za- 
praszamyt g -4432i
SU PE R Y ID E O  — film ow an ie uroczy­
stości. Te l. 47-01-17.
_____________ ____________ g-89337
ż a l u z j e  srebrzyste, ko lorow e 
gwarancja . Tel. 37-40-76, 1S—JO.

g-82679

RÓ2NE

R FN  — Frankfu rt — Norym berga  — 
Stuttgart, Monachium — m ikrobus 
„1N T E R T R A N S ”  Tel. 55-26-12, od po-
nledziałku do piątku, 10—15.__________ _
AU TO BU S do RFN  w izow anie. In-
fo rm acja  — tgi 68-19-21. (9—17).___
A U T O K A R Y  r.a trasie: K raków  — 
Wiedeń — K raków  — dwa razy w  ty ­
godniu In fo rm acje  „B A R B A K A N ”  — 
ul. Zielna 60. tel. 666-021, w  godz.
X1>T~14*__ _________________ K-3Ł33
R E G U LA C JA  stanów prawnych nicr* 
ruchomości. kupno •— sprzedaż, w y ­
najm owanie — Radca Praw n y Skręt, 
P ilarska 21, (w tork i, czw artk i). 
W y T N IJ ! Zachow aj! Po lecam y now y 
wzór drzw i do dom ów jednorodzin­
nych. dom ków letniskowych, miesz­
kań w  blokach garaży. — Ó glądan i* 
w zorów  oraz p rzy jm ow an ie zam ó­
w ień w  biurze. K raków  — Pychow i- 
ce, ul Ćw ik łow a 6, codziennie oprócz
sobót, w  godz. 9— 13.____________ ■
K O M IS  firm y  t odziński. ul. Ps trow ­
skiego 36 — p rzy jm u je  do sprzedaży 
różne artyku ły przem ysłowe.
S K LE P  gospodarczy — Łodziński — 
Kraków . Rynek K leparski 6 — le i. 
22-82-60 poszukuje dostawców  w yro - 
bów kra jow ych  i zagranicznych. 
W IEDEŃ! K ie Tow cy  — podróżni! P o ­
średniczym y w  w yjazdach  samocho­
dami osobow ym i Zgłoszenia od po­
niedziałku do piątku „ IN T E R T R A N S ”
tęl 55-26-12, (10—15).____________________
G A R A Ż U  — w  okolicy W rocław sk iej, 
M azow ieck iej, A zorów  — poszukuię. 
W arunki korzystne. — Kraków , tel.
33.jm.i4.________________________________
liO  W iednia! T> lko  z firm a DReAJVX
Kraków , tel. 44 30-ss.___________________ _
7 A M IE N IĘ  b ilet lotn iczy Toron to — 
20.Ól 1990 — na koniec grudnia 1953,
Krzeszow ice, tel. 201-71._________________
B IU R O  M atrym onia lne „ A V A ”  p rzy j­
muje o fe r tv  m atrym onialne Pan — 
tylko do RFN  K atow ice 1, skrvt-
tra 1208._____________________________ K - . n n

PO S IA D A M  piec cukiern iczy (w ęg lo ­
w y ' z lokalem  -  oczeku je propozy­
c ji współpracy. O fe rty  3-3S60 „P rasa”
Kraków . Wiślna 2._______________ '
SK LE P  papiern iczy — Rynek Dębni­
ck i — poleca fl iz y  terrakote. w yk ła ­
dzinę dyw anowa. O fe r ty  82798 ..Pra-
sał> K raków . W ie lopole 1._____________
W Y G O IiN Y , szybki, tani — przew ó* 
osób K raków  — W iedeń. Tel. 66-6!-50. 
pon.-piątek, godz. 13—18. g-CS0S

OBRONY PRAC DOKTORSKICH

Rada Instytutu Filologii Polskiej Uniwersytetu Jagiellońskiego informuje, 
że w  dniu 20 października bf. o godz. 12 w  sali 42 przy ul. Gołębiej 1R, 
odbędzie się PtTBLICZffA OBRONA PR AC Y  DOKTORSKIEJ m jr AN NY 
ŁEBKOWSKIEJ pt.i „F ik c ji jako możliwość (Z przemian prozy X X  wie­
ku)”  (do wglądu w  Czytelni Biblioteki Jagiellońskiej)..

Promotor: prof. dr H ENRYK  MARKIEW ICZ.
K-10107

Rada Naukowa Instytutu Fizyki jądrow ej w  Krakowie zawiadamia, że 
dnia 20 października 1986 f . a gódz. 12 w  Auli Instytutu Fizyki Jądrowej, 
Kraków, ul. Radzikowskiego 152, odbędzie się PUBL CZNA OBRONA 
PR A C Y  DOKTORSKIEJ mgra WOJCIECHA K W IA T K A  pt.: „Tracę ele­
ment analysi* using synchrotroH radiation” (do wglądu w  Bibliotece IFJ 
przy ul. Radzikowskiego 152).

Promotor: prof. dr ANDRZĘJ H RYNKIEW ICZ — IFJ.
' K-9rai

PRZETARGI

Roln icza Spółdzielnia Produkcyjna im. „M an ifest L ipcow y”  w  I iV r -  
tow ie, woj. krakowakie sprzeda W  DRODZE P R ZE TA R G U  N IE O ­
G R A N IC ZO N E G O :

—  samochód m arki Ż u k  A - l l ,  rok prod. 1975, nr fabr. 222159, nr sil­
nika 21/781009, st. zużycia 60 proc,, cena w yw oław cza 810.800 zl

—  ciągnik Ursus C-362, rok prod. 1984 r., nr fabr. 987, ni silnika 
524193, gt. zużycia 34 proc., cena w yw oław cza 2.560.027 zł

Po jazdy  można oglądać W dn i robocze w  siedzibie spółdzielni w  L i-  
bertow ie w godz. 7— 15.

Przetarg odbędzie się 34 paidziern ika 1989 r. w  iokalu spółdzielni
o godz. 10.

W adium  w  wysokości 10 fjroc. ceny w yw oław czej należy wpłacić 
w  kasie E S P  w  L ibertow ie  najpóźniej w  dniu przetargu do godz. 9.

W  razie nie dojścia do skutku I  przetargu, I I  przetarg odbędzie sią 
w  tym  samym dniu i  miejscu o godz. 11.

Zastrzega się praw o unieważnienia przetargu bez obowiązku pod^- 
nia przyczyny. K-9238

Akadem ia M edyezna im. M. Kopern ika w Krakow ie sprzeda W  DRO­
DZE P R Z E T A R G U  N IE O G R A N IC Z O N E G O :
•— samochód m arki A ^ ia ' typ  A$1N, nr rej. KRD-151H, rok prod. 1981, 

st. zużycia 50 proc., cena w yw oław cza 3.100.000 zł
—  samochód m afk i ? ia t  eiańitarka, nr rej. KRC-363K, rok prod. 1983, 

st. zużycia 70 proc., cena w yw oław cza 1.320.000 zł
Samochody można ogiądść dwa dni przed przetargiem  w  godz.

9— 12 w  Dziale Transportu A M  przy ul. Kopernika 19a.
B iorący udział w  przetargu Obowiązani są wpłacić wadium w  w y ­

sokości 10 proc. ceny w yw oław czej w  Kasie Akadem ii M edycznej 
K raków , ul. źw. Anny 12 .najdalej w  dniu poprzedzającym  przetarg.

Kom isyjne otwarcie przetargu nastąpi w  dniu 25 października o 
godz. 9 w  siedzibie Działu Transportu Akadem ii M edycznej przy ul. 
Kopern ika 19a.

Zastrzega się praw o dowolnego wyboru nabywcy, unieważnienia 
przetargu lub uznania, że pfretarg nie dał wyniku, bez podania przy­
czyny. K-9339

I

Przeprowadzki
—  * 25% bonifikatą w  roku 1989 dla emerytów, rencistów 

oraz młodych małżeństw o stażu małżeńskim do 19 lat.

Zakład zapewnia pełny serwis w  zakresie transportu:
—  mebli
—  fortepianów
—  piania
—> kas pancernych
—  maszyn 1 urządzeń
—  wypożyczania pojemników

wykonu je na terenie całej Europy sprawnie z pełną odpow ie­
dzialnością za’ powierzone mienie

Z A K Ł A D  T R A N S P O R T U  M E B L I 
K R Y S T IA N  P R Z E W Ł O C K I 
31-647 Kraków, ul. Sarego 8 

telefon 21-56-60

Biuro czynne codziennie t  w yjątk iem  sobót w  godz. 11— 16. 

Bonifikata aktualria z wycinkiem  z prasy.

S88888 6 a « 8 « W B I > i m v V ^ ^ ^
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K R O N I K A l i g R i l K O W S K A
Jak długo właścicielom wystarczy środków na dokładanie do interesu? —  czekamy dziś na telefony

I znów kamienice czynszowe „pod kreską"
Wraz se wzrostem cen usług komunalnych, energii, materiałów 

do remontów i konserwacji budynków itp. rosną miesięczne opła­
ty za mieszkania spółdzielcze. Doszło już do tego, że za lokal o 
pow. 50 m kw. lokator — w  zależności od tego, jaka to spółdziel­
nia — płacić musi w  naszym mieście 13—23 tys. zł.

Tymczasem czynsze w prywatnych kamienicach stoją w  m iej­
scu. Przez szereg lat biadaliśmy, iż kilkusetzłotowe czynsze dopro­
wadzą „kamieniczników”  do bankructwa a ich budynki do ruiny. 
Dopiero oczekiwana jak zbawienie nowelizacja Prawa Lokalowe­
go pozwoliła na wprowadzenie — rozporządzeniem Rady Mini­
strów (jako ie  w  kwaterunku obowiązują ceny urzędowe) — wyż­
szych stawek.

Ostatnia podwyżka weszła w  ży­
cie w  marcu br. Od tego czasu lo­
katorzy budynków prywatnych i 
PGM-owskich plącą za 1 m kw. 
25—55 zł (stawka bazowa — 25 zł, 
rośnie o 30 proc. za każdy z ele­
mentów luksusu, a więc WC, ła­
zienkę, gaz i c.o.), co jest i tak 
znacznie niższe od czynszów w 
spółdzielczości, gdzie obecnie za 
metr płaci się 200—300 zł.

Tuż po podwyżce właściciele na 
krótki okres złapali oddech i wy­
szli spod „kreski” , wystarczyło 
jednak parę miesięcy galopującej 
Inflacji 1 „kamienicznicy”  znów 
nie są w  stanie związać końca z 
końcem.

Dla przykładu zainteresowaliśmy 
*ię bliżej jedną z kamienic w  sa- 
n?ym centrum Krakowa. Składa 
•ię ona z 13 mieszkań (w tym 3 
feez łazienki, z których tytułem 
czynszu właściciel otrzymuje mie­
sięcznie łącznie... 27 tys. zł. Konia 
x rzędem temu, komu z tej kwoty 
uda się opłacić dozorcę, administra­
tora, kominiarza, kanał, wywóz.

Warto wiedzieć 
i skorzystać...

A  Wystawa malarstwa Wacława 
Klaga, naszego kolegi — fotore­
portera z „Gazety Krakowskiej”  — 
czynna jest w  Galerii „Rękawka” 
przy ul. Limanowskiego 24 do 27 
bm. codziennie w godz. 10—17 za 
wyjątkiem sobót i niedziel.

A  Aerobic dla pań organizuje 
Teatr KTO. Zajęcia dwa razy w 
tygodniu. Zapisy — ul. Gzymsików 
8, tel. 33-39-47.

śmieci, oświetlenie klatki schodo­
wej, bieżące naprawy itp., nie mó­
wiąc już o odłożenie jakiejś kwo­
ty na większy remont czy choćby 
malowanie klatki schodowej, za 
które obecnie zapłacić by trzeba 
ok. 1,5 min zł. Jak sobie więc 
właścicielka radzi? Cóż, opuszczo­

ne przez dotychczasowego lokatora 
mieszkanie dała dozorcy (nb. ma­
gistrowi polonistki), który za to 
locum nic nie płaci, ale za to sprzą­
ta za darmo. Wprawdzie w myśl 
nowych przepisów zwalniane mie­
szkanie właściciel może wynająć 
po cenach umownych, a więc zna­
cznie wyższych, co podreperowało­
by nieco dziurawy budżet, ale — 
z drugiej strony — znalezienie do­
chodzącego dozorcy jest prawie 
niemożliwe.

Za mieszkanie jednopokojowe o 
pow. 38 m kw. w omawianej ka­
mienicy lokator płaci tytułem czyn­
szu zaledwie 980 zł. za dwupoko- 
jowe o pow. 50 m kw. (łazienkę 
zrobił sam, w budynku są piece, 
a więc do stawki podstawowej do­
licza się tylko 30 proc. czyli 7,5 zł 
za metr za gaz)—  1625 zł. Najdroż-

Dar dla szpitala

W oddanym po rem oncie do u- 
żytku pomieszczeniach K rakow skie­
go Szpitala Okulistycznego w W it- 
kow icach  . spotkali się w czoraj 
przedstawiciele m iędzy narodowe j 
spółki „S T E E L  B A C O " z k ie row ­
nictw em  Oddziału Chirurgicznego  
M anfred Dyrschka  — dyrek tor f i r ­
m y z Berlina Zachodniego  — w rę­
czył ordynatorow i oddziału, pani d r 
M arcie C hydzik, cenny dar w po­
staci narzędzi do m ik roch iru rg ii 
oka, am erykańskiej firm y  Leonard

A oczka lecą...
Po raz kolejny Zakład Doskonalenia Zawodowego i  ul. Dietla 

38 ogłosił zapisy na różnorodne kursy, pozwalające w ciągu paru 
miesięcy zdobyć nowy fach. Spośród kilkunastu oferowanych spe­
cjalności największym powodzeniem cieszą się kursy kroju i szy­
cia dla potrzeb własnych. I trudno się dziwić, skoro za całą naukę 
płaci się 31,7 tys. zł, a więc tyle, co niekiedy za jedną kreację u 
krawcowej. Chętnych jest tak wielu, że pierwszy kurs rusza jesz­
cze we wrześniu, a następny — prawie równolegle — już w paź­
dzierniku. Sporo osób chce się uczyć także dziewiarstwa maszy­
nowego oraz usług kosmetycznych, choć zdobycie tych ostatnich 
umiejętności (na rocznym kursie) nie jest tanie — 521 tys. żł.

Znacznie zmniejszyło się natomiast zainteresowanie nauką haftu 
artystycznego i dziewiarstwa ręcznego W tych dziedzinach kursy 
rozpoczną się prawdopodobnie dopiero w następnych miesiącach 
— gdy zgłosi się wymagana ilość kandydatów, (ponad 20.) , Pakt. 
i i  ZDZ-owi prowadzenie kursu dla zbyt małej ilości uczestników 
się nie opłaca, jest jedną z przyczyn niedoboru repasaczek w na­
szym mieście. Czternaście kandydatek do wyuczenia się tego za­
wodu czeka na liście już od... 1986 roku i czekać na rozpoczęcie 
kursu może jeszcze długo, jeśli nie zgłosi się więcej chętnych. A 
tymczasem krakowianki biegają po całym mieście w poszukiwaniu 
czynnego punktu podnoszenia oczek, czekają godzinę i więcei na 
przyjęcie zlecenia, a miesiąc i dłużej na wykonanie usługi

Aż dziw bierze, że w tej sytuacji nie znajdzie się żadna konku­
rencja, która w krótszym terminie wyuczyłaby oczekujące od trzech 
lat panie tego — niezbyt chyba skomplikowanego — zajęcia,

(wes)

K le in , w artości 12 tysięcy dolarów. 
Bez tych narzędzi wręcz n iem o­
żliw e jest dokonyw anie skom pliko­
wanych operacji na gałce ocznej 

Obecni na spotkaniu przedstawi­
ciele spółki, m. in. d yrek tor K om ­
binatu M eta lurgicznego H iL  Bole­
sław Szkutn ik  oraz w iceprezydent 
Krakow a M arek Paszucha, w yrazi­
l i  przekonanie, że jest to początek  
kontaktów  z tym  szpitalem  i m o ­
żliw a będzie dalsza pom oc. (M K )

sze locum — o pow. 103 metry, za­
mieszkiwane przez 4 osoby, kosz­
tuje wraz z opłatą za spory nad- 
metraż niespełna 7 tys. zł. Trzeba 
dodać, że jest to czysty czynsz, bez 
opłat za wodę (w październiku 720 
zł miesięcznie od osoby), i ogrzewa­
nie.

Ustalając w  marcu br. nowe czyn­
sze, władze zapowiedziały kolej­
ną podwyżkę na marzec przyszłe­
go roku. Według ówczesnych zapo­
wiedzi stawka bazowa ma być 
wtedy podniesiona z 25 na . 40 zł, 
co przy obecnych kosztach utrzy­
mania domu jest wręcz imieszne 
Miejmy nadzieję, iż — w smienio- 
nej sytuacji gospodarczej — resort 
nie będzie się trzymał starych u- 
staleń, lecz czym prędzej postara 
się urealnić czynsze w kamieni­
cach prywatnych i PGM-owskich, 
w  przeciwnym bowiem razie bu­
dynkom tym grozi ruina.

Dżiś problem zbyt niskich czyn­
szów zasygnalizowaliśmy na przy­
kładzie jednej wybranej kamienicy, 
ciekawi jednak jesteśmy, jak w o- 
becnej sytuacji radzą sobie inni 
(dość powiedzieć, że ostatnio opła­
ta za wywóz śmieci poszła w górę 
o ponad 10 proc., a czynszu z te­
go tytułu podnieść nie wolno). Są­
dzimy, że swymi uwagami zechcą 
się z nami podzielić zarówno „ka­
mienicznicy” , jak i gospodarze z 
PGM. Czekamy na telefony dziś w 
godz. 11—12 i 14—16 pod numerem 
22-87-25. (wes)

Fundacja na murach
Poniew aż kantorów  w ym iany wa­

lu t przybyw a w K rakow ie z dnia 
na dzień, n iek tóre  punkty  położo­
ne w m n ie j dogodnych miejscach, 
rek lam ują  się gdzie ty lk o  mogą 
Ostatnio porozk le ja ł swoje „afisze” 
kantor należący do Fundacji Od­
nowy Zabytków . N ie  byłoby v) tym  
może n ic  szczególnego, gdyby nie 
to, że rek lam ów ki tra fiły  także na 
m ury  zabytkow ych kam ieniczek. 
M ie jm y  nadzieję, że uzyskane z 
handlu w alutą dochody Fundacja  
przeznaczy m. in. na odnawianie 
zabytkow ych elew acji. (jas)

Szkoły zostafy zdominowane
przez kobiety

W  różnego typu szkołach naszego województwa pracuje około 
20 tysięcy pedagogów, w tym ponad półtora tysiąca emerytowa­
nych. Większość, bo blisko 90 procent kadry, stanowią kobiety, 
które zdominowały nie tylko przedszkola, ale także szkoły pod­
stawowe i licea ogólnokształcące.

Pod względem kwalifikacji za 
wódowych krakowscy nauczyciele 
plasują się w  kraju na pierwszym 
miejscu. • Ponad--65 proc. z nich le­
gitymuje się wyższym wykształce­
niem, a dodatkowe kwalifikacje 
(stopnie specjalizacji zawodowej) 
ma 6 proc. pedagogów.

Prawie 60 proc. kadry stanowią 
osoby, które nie przekroczyły 35. 
roku życia. Z tego (młodego wie­
ku) wynikają też niezbyt wysokie 
zarobki. Pensja nauczyciela po 
wyższych studiach w  pierwszym 
roku pracy wynosi ok. 120 tysięcy 
złotych, a więc grubo poniżej śre­
dnich zarobków w przemyśle.

-W tyra roku przekazano dla nau­
czycieli kilkadziesiąt mieszkań, m

in. w  Tokami, Słomnikach i Krzy- 
waczce (31 domków typu „Fadom” ) 
ale brakuje ich nadal nie tylko w 
mieście, ale i w rejonach w iej­
skich, gdzie nauczycieli trudno 
przyciągnąć, jeśli nie ma locum 
(niektórzy mieszkańcy wsi żądają 
zapłaty w  dolarach i nie interesują 
ich miesięczne opłaty w  wysokości 
30—40 tys. zł).

Piszemy o tym, gdyż za kilka 
dni nauczyciele obchodzić będą 
swoje święto. Z tej okazji — jak 
poinformował nas kurator oświaty 
i wychowania Mieczysław Nowo- 
ryta — 13 bm. z przodującymi pe­
dagogami spotkają się władze mia­
sta. Na nagrody przeznaczono w 
tym roku ok. 27 min złotych, (jas)

Nim rząd podejmie stosowne decyzje, do wzmożonej walki z biedą już dziś trzeba się przygotować

Oby bony żywnościowe i bezpłatne posiłki 
trafiły do najbardziej potrzebujących

W  ostatnich dniach środki masowego prze­
kazu podały informację o pracach rządu nad 
przygotowaniem nowych form pomocy so­
cjalnej. Mają być: tanie lub bezpłatne po­
siłki, rozdawane bony żywnościowe (w  miej­
sce dotowania taniego chleba, twarogu i mle­
ka), a także rekompensowany będzie prze­
widywany wzrost czynszów dla najuboższych. 
Szczegóły proponowanych rozwiązań jeszcze 
będą dopracowywane. Warto jednak już dzi­
siaj zapytać: jak państwowa pomoc społe­
czna i organizacje działające na tym grun­
cie, mogą się włączyć w szercką walkę ze 
skutkami narastającej biedy?

❖ PKPS. Organizacja ta dysponuje dłu­
gim rejestrem osób, którym należałoby po 
móc. Niestety, ograniczone środki finansowe 
i rzeczowe powodują od lat, że trzeba wy­
bierać. kogp wspomóc, a komik mimo,że ,tfż 
nie żyje , się mu łatwo, odmówić wsparcia 
„Gdy otrzymamy środki finansowe, możemy 
zwielokrotnić.; nasze działania.; Jestęśmy go­
towi włąpzyć isię o wiele aktywniej do ;wai- • 
ki ze skutkami ludzkiej nędzy”..,j

♦  TPD  nie prowadzi rejestrów dzieci i ro­
dzin, którym należałoby udzielić pomocy. 
A le nie znaczy to, że społecznicy z Towa­
rzystwa Przyjaciół Dzieci nie wiedzą, gdzie 
ewentualne środki kierować. Jak wynika z 
wieloletnich doświadczeń — mówi kierow­
nik Biura Zarządu Wojewódzkiego TPD  Anna 
Żarnowska — wcale nie rodziny wielodzie­
tne są w najtrudniejszej sytuacji. Bieda do­
tyka szczególnie rodziny niepełne ł te do­
tknięte chorobą czy kalectwem. Poza tym są 
duże obszary ludzkiego niedostatku całkiem 
nierozpoznane. Myślę o rodzinach, które 
wstydząc się swej biedy, nie zgłoszą się po 
żadną pomoc. A  bez wspomożenia ich tru­
dno mieć, jako społeczeństwo, czyste sumie­
nie.

Czy jednak te różne działania społeczni­
ków, którym nie brakuje na ogół dobrej 
woli, wystarczą? Jak informuje nas Jan 
Krzaczyński z Wydziału Zdrowia i Opieki 
Społecznej, zwłaszcza w terenie widać już 
objawy , szerszego włączania się Kościoła do 
działalności charytatywnej. Na administrację

państwową w  tych warunkach spada obo­
wiązek koordynowania działań i wspierania 
rodzących się inicjatyw. A  z tymi nie zawsze 
dzieje się dobrze. Rysująca się we wrześniu 
możliwość otwarcia bezpłatnej stołówki przez 
PCK chwilowo upadła. Jest jednak szansa, 
że jako czwartą w Krakowie dającą tanie 
wyżywienie najbiedniejszym jadłodajnię u- 
ruchomi Stowarzyszenie im. Brata Alberta 
przy ul. Karmelickiej.

Niemniej, jest kilka problemów, które nie­
łatwo rozstrzygnąć. O zapowiadane bony 
żywnościowe będą się starać ludzie zgłasza­
jąc oświadczenia o dochodach. Tymczasem 
zróżnicowanych sytuacji nie da się wepchnąć 
w tak wąskie, biurokratyczne ramy. Stąd, 
nawet zakładając pełną mobilizację organi­
zacji charytatywnych, struktur obywatel­
skich, Kościołów i administracji państwowej, 
trudno będzie przeciwstawić się nędzy, jeśli 
nie zwolnią się tryby inflacji. Stąd też po­
trzebne jest precyzyjne rozpoznanie obsza­
rów nędzy. (s)
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Dyżury

APTE K I: Rynek Główny 42 -  
tel 22-23-71, Długa 88 — tel 
33-42-90, Krakowska 1 — tel 
22-19-93, Pstrowskiego 94 — 
66-69-50, Kozłówka — tel. 55-51-87, 
Kazimierza Wielkiego — tel. 37-44-01, 
Centrum C, bl 6 — tel. 44-17-19, 
cs. Kazimierzowskie 106 — tel. 
48-59-57, Skawina, Słowackiego 5, 
Myślenice, Rynek 10, Sułkowice, 
Wieliczka, Krzeszowice, Alwernia. 
Proszowice, Dobczyce, Gdów, Nie­
połomice.

PU N KT INFORMACJI APTECZ­
NEJ: tel. 11-07-65 — czynny w 
godz. 8—15. Po godz. 15 informacji 
udzielają apteki dyżurne.

POGOTOWIE RATUNKOW E 
Łazarza 14: 999 — wezwania do 

wypadków: zachorowania I przewo­
zy: 22-29-99. centrala: 22-36-00 
Lotnisko Balice: 11-19-99 Rynek 
Podgórski) 66-69-99 Nowa Huta! 
44-49-99 Krowodrza, Kazimierza 
Wielkiego 117 33-39-93 Ejałoprąd- 
nicka 8 34-39-99 Skawina: 999 
78-14-44 ProkOcim. Teligi 55-59-99 
Wieliczka: 78-12-89 alarmowy: 999 
Myślenice: 039 Krzeszowice: 09 
206-20 Proszowice! 9 Jerzmano­
wice, 384 48 Niepołomice: 198
21-02-09 Iwanowice: 99 

INFORMACJA SŁUŻBY ZDRO
W IA: 22-05-11 — czynna całą dobę 

SZPITALE 
CHIRURGII OGÓLNEJ. CH I­

RURGII URAZOWEJ — Trynitar- 
ska 4, CH IRURGII DZIECI — 
Prądnicka 35, L.\R V N GÓLOGICZ- 
N Y  — Nowa Huta, O KU LISTYCZ­
N Y  — Kopernika 38, UROLOGICZ­
N Y  — Grzegórzecka 18, M YŚLE­
NICE, Szpitalna 2, PROSZOWICE, 
Kopernika 2, inne oddziały szpitali 
wg rejonizacji.

POMOC DROGOWA PZM, Ka­
wiory 3 tel 37-55-75 — czynna w 
godz. 7—22.

Z IELONY TELEFON: 21-33-64
— czynny w godz. 7—20.

NAG ŁA POMOC LEKARSKA le­
karzy specjalistów 66-80-00 — czyn­
na w godz 8 21 30'

BIURO RZECZY ZNALEZIO ­
NYCH (Grodzka 65): tel. 22-53-44, 
wewn. 24 — czynne w  godz. 9— 13.

TELEFON INFORM ACYJNY IN ­
STYTUTU ONKOLOGII: 21-00-60
— czynny w  godz. 10— 11.

TELEFON DLA RODZICÓW:
22-02-16 — czynny w  godz. 14— 18. 

MŁODZI EZOWY TELEFON ZA-
IIFA N IA i 988 — czynny w godz 
14— 19

TELEFON Z A U FA N IA : 33-71-37
— czynny w godz 18—22.

Teatry
STAR Y  — 19.15: „Pani Helena” , 

SCENA PR ZY  UL. SŁAW KO W ­
SKIEJ 14 — 19.30: ,,Pamiętnik wa­
riata” , K A M E R A LN Y  — 19,15: 
„Bądźmy poważni na serio” , BA­
G ATE LA  — 19.15: „Jeszcze w  zie­
lone gramy” , LUDOW Y — 17: 
„Baśń o rycerzu Gotfrydzie” , GRO-

Z kroniki wypadków
O godz. 9.15 na nl. Zakopiań­

skiej kierujący „fiatem  126p”  na­
jechał na słup oświetlenia uliczne­
go. Wskutek wypadku obrażeń do­
znali Aleksandra i Lucjan W. 
zam. ul. Stoją lowskiego 33. •  Na 
ul. Kamieńskiego o godz. 9.15 „fiat 
126p”  potrącił na przejściu dla 
pieszych Władysławę M. 1. 59, zam. 
al. Krasińskiego 21. Doznała ona 
złamania nogi

TESKA —  9-30 i 1215: „Awantury 
i wybryki małej małpki Fiki Miki” 
M ASZKARO N  (Scena Wieża RatuI
szowa) — 19: „Genewa”.

Kina
APO LLO : „Amadeusz” (USA 13 

1.) _  16.30, „Lo t nad kukułczym 
gniazdem”  (USA 13 1.) — 19.30, Ki. 
JOW: „N iko” (USA 18 1. przedpr.)_ 
16, „Czarownice z Eastwick” (USA 
18 1.) — 18, „Czerwona gorączka" 
(USA 18 1. przedpr.) -  20, KUL. 
T U R A : „Żyć i umrzeć w Los An­
geles”  (USA 18 1.) -  9.15, a j .
15.15, 17.15, „Konsul”  (poi. 15 1.)
13.15, „Ostatni cesarz” (ang. 15 l. )_
19.15, M IKRO : „Fatalne zauro­
czenie”  (USA 18 1.) — 1545 
18, 20.15, PASA Ż: bajki ^  
10 30, „Śmiercionośna ślicznotka’1 
(USA 18 1.) -  8.30, 13.30, 17.15, ą  
„K ingsajz”  (poi 12 1.) — 11.30, 15.15,’ 
SFINKS: „Tajemnica spalonego do­
mu” (kan. b.o.) — 16, DKF Krop­
ka z cyklu „Gwiazdy X  Mu. 
zy ”  — 18, 20.15, SWIATO- 
W ID : „Pow rót na Ziemię” (USA 12 
1.) -  15.45, .Nocny jastrząb” (USA 
18 1.) — 18, „Świadek mimo woli” 
(USA 18 1.) -  20.15. ŚWIT: „Krót­
kie spięcie”  (USA 15 1.) — 15.45, 
„Elektroniczny morderca” (USA 15
I.) -  18, „Jak to się robi w Chica­
go”  (USA 18 l.) -  20, UCIECHA: 
„Rambo I ”  (USA 15 1.) — 10.30, 
„G liniarz z Beverly Hills”  (USA 
15 1. cz. I I )  — 12.30, „Wiru­
jący seks”  (USA 15 1.) _
15.45, .Ludzie koty” (USA 18 1.) —
17.45, 20, W A N D A : „Commando” 
(USA 15 1.) — 10, „P iraci”  (tun.-fr. 
12 1.) — 12.15, „W illow ” (USA 
12 1.) — 15.45, „Chora z miłości” (fr, 
15 1.) — 18, .Sztuka kochania” (poL 
15 1.) — 20, W ARSZAW A: „Inter- 
kosmos”  (USA 12 1.) — 15.45, „Co- 
bra” (USA 15 1.) -  18, „2yć i 
umrzeć w Los Angeles" (USA 18 1) 
— 20, WOLNOŚĆ: „Superman I I I ” 
(USA 12 1.) — 9. „Pan Samochodzik 
i niesamowity dwór” (poi. b.o.) —
II, „Superglina”  (USA 18 1.) — 
12.30, „Protektor”  (USA 18 1.) _  
16, „Dojrzewanie”  (N, Zelandia 15 
1.) — 18, „W ielk ie żarcie”  (fr. 18 1. 
z pogranicza) — 20, WRZOS: „Mi­
łość, szmaragd i krokodyl”  (USA 
15 1.) — 15.45, „Uciekający pociąg” 
(USA 18 1.) — 17.45, „Ucieczka w 
noc” (USA 18 1.) — 19.45, ZWIĄZKO­
WIEC: DKF „Kinematograf” -  
„Powiększenie”  (ang.) — 16, 18, 20,

Telewizja
PROGRAM  I

8.35 „Domator”  8.50 „Domowe 
przedszkole” . 9.15 DT — wiadomoś­
ci. 9.25 „Cyklon Trący”  cz. 2 — 
film  prod. australijskiej. 10.55 „Do­
mator” . 11.10 Historia, kl I lic. 
12.00 Spotkanie z literaturą, kl. 6.
13.30 TTR  — fizyka, sem. 3. 14.00 
TTR  — biologia, sem. 3. 15.00 „Kim 
być?”  — program dla maturzys­
tów. 16.20 Program dnia. 16.25 Dla 
dzieci: „T ik  — tak” . 16.50 „Cudow­
na podróż” — serial prod austriac­
kiej. 17.15 Teleexpress. 17.30 „Spoj­
rzenia”  — zjazd WSPR. 17.55 
„K linika zdrowego człowieka”. 
18.15 „Mozaika narodowości” — 
Łódź. 18.45 „10 minut” . 19.00 
Dobranoc: „Wesołe przygody Pi­
ka, Kwika i wieloryba Grubas­
ka” . 19.10 „Polagra” — rep. 19.30 
Dziennik. 20.05 „Cyklon Trący” cz. 
2 — film  prod. australijskiej. 21.35 
„Taniec jazzow y" 22.00 „Sprawa

/ dla reportera” . 22.40 DT — echa 
dnia.

PROGRAM  n
10.00 Tele - 9 — Bariery, Z bie­

giem Sanu Muzyka dla wszystkich. 
17.25 Program dnia. 17.30 „Klub 
ludzi z przeszłością” . 18.00 Kronika.
13.30 „Dla m ojej Polski”  — rep.
19.30 Blisko nieba” — na skrzy­
dłach. 20.00 Non stop kolor „Ci, 
którzy przetrwali — blues dzisiaj” 
(2) —  film  prod ameryk. 20.45 
Studio Solidarność (1) 21.00 „W 
kręgu sztuki”  — „Początki foto­
gra fii”  (2), 21.30 Panorama dnia. 
21.45  ̂Studio Solidarność (2) 22.30 
„W o jn a  św iatów  — następne stu­
lecie”  —  film  prod. polskiej. 0.10 
Komentarz dnia.

Tydzień w milicyjnej statystyce

Amok samncliBiiowyEh włamywaczy
Tego jeszcze nie było odkąd prowadzimy ninieis7a mhrvkp czvli

ra£a

Zgłoszono MO również 1 zabój­
stwo, 8-rozbojów, 4 ciężkie pobicia 
Zlikwidowane zostały 2 meliny nie­
legalnej sprzedaży alkoholu, pro­
kuratorzy wobec 4 osób zastosowali 
areszty tymczasowe, a trzech o- 
skarżonych odpowiadało przed są- 
dami w trybie przyspieszonym. Po 
gotowie m ilicyjne interweniowało 
890 razy.

Na drogach doszło do 47 wypad­
ków, w  których zginęły dwie oso 
by, a 55 jest rannych. Patrole MO 
zatrzymały 33 nietrzeźwych kie- 
roweów.

W sobotę, 7 bm., ok. godz. U w 
DUSW Krowodrza Elżbieta Ch.

zgłosiła, że w  sklepie „Pewexu” 
Przy ul. Czarnowiejskiej 80 doko­
nano ok. godz. 4 rano włamania. 
Nieznany sprawca wybił szybę w 
drzwiach wejściowych, wszedł do
środka i ukradł 2 radiomagnetofo­
ny marki „Panasonic” i „Sanyo'’, 
a także odtwarzacz wideo „Sharp » 
straty w dolarach — 1.100.

Tego duia. «  godz. 13.30 miesz­
kanka Krakowa Danuta D. zgłosi­
ła m ilicji, że do je j „malucha” za­
parkowanego na parkingu przy «*• 
Krzywdy (rejon tandety) ktoś si<S 
włamał i skradł granatową torI,,‘ 
turystyczną, w której było 6 kur­
tek dżinsowych z białą podpinką • 
łącznej wartości ok. 1 min W




